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Skonsolidowani roboln w  stoleani pod własnymi sitandarami

10 sztandarów w arszaw skim  oddziałom  ZPZZ
wręczył Szef OZU gen. Skwarczyński

Warszawa, 28. 11. (PAT) Wczoraj • 
odbyło się w Warszawie uroczyste po 
święcenie sztandaru Rady Naczelnej 
Zjednoczenia Polskich Związków Za, 
wodowych i  dziesięciu sztandarów 
warszawskich Oddziałów Z.P.Z.Z.

Uroczystości rozpoczęły się o godz.
9 w kościele §w. Aleksandra.

Z  kościoła kilkutysięczny pochód 
ruszył do Belwederu, gdzie delegacja 
z prezesem Naczelnej Rady Z.P.Z.Z. 
sen. Tomaszkiewiczem i  wiceprezesem 
sen. Wojtkiem=Malinowskim złożyła 
wieniec z białych chryzantem.

Pochód przeszedł następnie ulicami 
Warszawy na plac Marszałka Piłsud
skiego, gdzie złożono wieniec na gros 
bie Nieznanego Żołnierza, po czym u* 
czestnicy uroczystości udali się na 
uroczystą akademię do Resursy Oby
watelskiej.

W  udekorowanej zielenią i  flagami 
sali Resursy przed popiersiem Mar- 
szalka Piłsudskiego ustawiono poa 
dium, otoczone poświęconymi sztan- 
darami Z.PĆZ.Z., z obu stron popiera 
sia stanęły poczty sztandarowe orgaa 
nizacyj robotniczych.

Na uroczystość przybył przedstawi* 
ciel p. Premiera minister Poczt i Tele- 
grafów Kaliński, władze naczelne 
O.Z.N. z gen. Skwarczyńskim na cze
le,, delegacje Z.P.Z.Z., członkowie Wy 
działu wykonawczego Z.P.Z.Z., przed 
stawiciele wojskowości, organizacji i 
stowarzyszeń.

Akademię zagaił prezes Wydziału 
wykonawczego Z.P.Z.Z. sen. Tomasz* 
kiewicz, obrazując rozwój organizacji 
w ciągu pierwszego roku istnienia, 
która posiada już około 200 tys. zora

Batalion grenadierów 
sabaudzkich opuścił Szanghaj

Szanghaj, 28. U . (P A T ) Opuścił 
Szanghaj batalion grenadierów sa* 
baudzkich, k tóry  od  roku  1953 spra
wował ochronę koncesji wioskiej 
w dzielnicy m iędzynarodowej Szang 
haju.

Japończycy przekroczyli
rzekę Szamczun

Londyn, 28. 11. (P A T ) Reuter do* 
nosi z H ong Kongu, iż w ojska ja* 
Pońskie przekroczyły rzekę Szam* 
9zun i  zajęły b ry ty jsk i posterunek 
na pograniczu C hin  i terytorium 
Hong Kongu. Oficerowie brytyjscy 
skłonili Japończyków do wycofania 
się.

ganizowanych członków. Mówca na* 
kreślił dalej cele i  zadania Związku, 
kończąc przemówienie okrzykiem: — 
„Rzeczpospolita Polska wielka, potęi* 
na i  w  potędze swej sprawiedliwa 
niech żyje“.

Zgromadzeni powstali z miejsc. Wie

Jestem  p rześw iad czo n y , że  szta n d a ry  te  będą sym bolem  
zwycięskiej Wasze! waśkf

Panie M inistrze, Obywatelki, Oby* 
watelel

Z a chwilę mam wręczyć Związ
kom  robotniczym sztandary. Sztan
dary, to  symbole związane swym cha 
rakterem z wojskiem. K ażdy pułk 
posiada swój sztandar, n a  którym  
jest napis „H onor i O jczyzna", bo 
sztandar w ojskowy jest symbolem 
walki orężnej o bezpieczeństwo i  po* 
tęgę Rzeczypospolitej Polskiej.

R ad  jestem, źe sztandary Związ
kom robotniczym wręczam ja, woj*

RttWIGSMARB
oto ty tu ł fascynującej pow ieści 

która już w k rótce ukaże s ię  w  „D zienniku Polskim ”, 
w  znakom itym  p rzek ład zie  Dr H. B U K O W S K I E J

Autorem powieści „KÓNIGSMARK" jest jeden z najwybit
niejszych współczesnych pisarzy angielskich A. E. W. MASON, 
który mistrzowsko przedstawił stosunki, jakie  w  końcu XVII 
wieku panowały na dworach różnych drobnych książąt niemiec
kich. Akcja powieści rozgrywa się na dworze księstwa Zelle 
w  północnych Niemczech, gdzie intryga, wygórowana ambicja 
osobista i  chęć zysków m iały wpływ decydujący nie ty lko na 
bieg wypadków publicznych, ale również na losy poszczególnych 
aktorów dramatu. Bohaterka powieści, księżniczka Zofia Dorota 
żostaje żoną księcia Hanoweru, dając początek późniejszej 
dynastji władców Anglii.

W starciu w rejonie Czadcy
zginęło pelskich żołnierzy

W arszaw a, 28. U . (P A T ) W  star* j 
ciu, jakie miało miejsce 25 bm . w  re* 
jonie Czadcy podczas zajmowania 
terenów przypadających Polsce przez 
oddziały wojskowe grupy operacyj
nej gen. Eortnowskiego, poległo

1 dwóch żołnierzy: starszy strzelec 
L M lekodai Stanisław i  « W b c  Storcb,

lokrotnie powtórzyli, wzniesiony o- 
krzyk i podchwytując za orkiestrą 
dźwięki Hymnu narodowego odśpie* 
wali chóralnie „Jeszcze Polska nie zg«* 
nęła“.

Sen. Tomaszkiewicz zwrócił się na
stępnie do gen. Skwarczyńskiego z

skow y z  powołania. Sądzę, źe m ato  
niejako symboliczne znaczenie, bo 
nie tylko istnieje armia walcząca o* 
rężnie, ale istnieje też u  nas w  Polsce 
wzrastająca coraz liczniej — armia 
pracownicza. I  ta  armia pracownicza 
spełnia rów nie szczytne i  ważne za* 
dania, jak armia walcząca. Zadania 
jej wypisane są jako symbole na 
sztandarach — na jednym napis 
brzm i: „D obro  N arodu i  Państw a 
naszym prawem naczelnym'*, n a  in
nym  widnieje hasło „Cześć Pracy".

Ozjasz. O baj z nowosądeckiego pu ł
ku  strzelców podhalańskich.

U roczysty pogrzeb poległych żoł
nierzy odbędzie się 28 bm . o godz. 
5*tej w  Cieszynie.

Pomiędzy paru  rannymi w czasie 
starcia znajduje się jeden oficer — 
kapitan Misiński ze sztabu grupy.

prośbą o dokonanie aktu wręczenia 
sztandarów.

W itany burzą oklasków, okrzyków 
„Niech żyje“ j pieśnią „Pierwszej Bry 
gady" gen. Skwarczyński wszedł na 
trybunę, wygłaszając następujące prze 
mówienie:

Praca, to  twórczość, to  środek do 
dźwigania P olsk i wzwyż — hasło, 
k tóre za naszym W odzem  Naczel* 
nym cały nasz O bóz i  cala Polska 
powstarza.

Obywatele. W ręczając wam te 
sztandary jestem głęboko przeświad
czony, że będą one symbolem zwy
cięskiej waszej walki o  potęgę Rze
czypospolitej.

Przy dźwiękach „Pierwszej Bryga* 
dy“ gen. Skwarczyński dokonał aktu 
wręczenia sztandarów, przekazując ja
ko pierwszy sztandar Rady Naczelnej 
Z.PZZ.Z. prezesowi R ady sen. To* 
maszkśewiczowi.

Z kolei na trybunę wszedł min. Ka
liński i w imieniu p. Premiera doko
nał dekoracji 16 zasłużonych w pracy 
na terenie robotniczym działaczy 
Krzyżami Odrodzonej Polski i  Krzy* 
żaml Zasługi.

Po odegraniu przez orkiestrę Hym* 
nu Narodowego wygłosił przemówie
nie prezes warszawskiego okręgu Zw.' 
Metalowców Ciepliński. Okrzyk 
wzniesiony przez mówce na cześć P. 
Prezydenta R.P., Marszałka Śmigłego* 
Rydza i Gen. Skwarczyńskiego wywoi 
lal burzliwe Owacje zgromadzonej rze 
szy robotniczej.

Z  kolei w krótkim przemówienia p. 
Klauzióski, przedstawiciel młodzieży 
robotniczej, zgłosił jej gotowość do 
pracy dla Państwa i idei zjednoczenia 
Narodu.

W  części wokalnej akademii arfys’*' 
ka teatrów warszawskich Mira Greli* 
chowska odtworzyła utwór Lechonia 
„Piłsudski" i Kazimiery Iflakowiczów* 
ny „Ci, którzy pomogą", a  Chór Pra* 
cowników Państw. Fabryki Karabi* 
nów  wykonał szereg pieśni, kończąc 
swe produkcje pieśnią „Pierwszej Bry 
gady .

Po odczytaniu depesz hołdowni
czych, wydanych do P. Prezydenta 
R T ., Marszałka Śmigłego-Rydza i Pa* 
n i Marszałkowej Piłsudskiej, akade* 
mię zakończyło uroczyste wbijanie 
w  drzewca sztandarów gwoździ przez 
rodziców, chrzestnych i fundatorów.
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Międzynarodowa konferencja
w sprawie emigracji żydowskiej

Londyn, 27. 11. (PAT) Problem zor* 
ganizowanej emigracji żydowskiej ab* 
sorbuje uwagę żydowskich kół polis 
tycznych jako najpilniejsze zagadnie* 
nie doby obecnej.

Ze strony organizacji syjonistycz* 
nej prowadzona jest akcja w kie
runku zwołania międzynarodowej 
konferencji dla rozwiązania kwe* 
stii żydowskiej w zasięgu ogólno* 

światowym.
Akcja obecna, szczególnie aktualna 

ze względu na rozstrzygające stadium 
problemu żydowskiego, stanowi na* 
wiązanie do przeprowadzonych już 
kontaktów między przedstawicielami 
neossyjonistów a rządami państw za* 
interesowanych.

Koła tutejsze wyrażają przekonanie,

Wiiodimiti „ELCKTRIT" Prionniatł
'Sprzedaż bez agentów i pośredników 
5 najnowszych typów na rok 1939. m in w  
W y łą c z n a  sprzedaż, obsługa i pokaz:

„FOTO-RADSO-PALACE"
Lwów, pl. Mariacki 8 (Gmach Sprechera)

Blok wyborczy PPS
i Sir. Ludowego w Łodzi

Warszawa, 27. 11. T(el. wł.—1. r.) 
W  związku z wyborami dó Rad 
Miejskich na. terenie województwa 
łódzkiego, Stronnictwo Ludowe roz* 
poczęło ożywiina kampanię. W  wie* 
łą. gminach zebrano już podpisy pod 
listv kandydatów. PPS i klasowe 
Związki Zawodowe również wysta* 
wiają listy wyborcze, czy czym w gmi 
nach podmiejskich o ludności robot
niczo* i chłopskiej ma dojść do po* 
rozumienia między Stronnictwem Lu 
dowym a PPS, celem utworzenia 
wspólnego bloku wyborczego.

Bukareszt, 27. l l .  (PAT) W  ru* 
muńskim ministerstwie gospodarki 
narodowej znajduje się obecnie w o* 
pracowaniu projekt ustawy, który 
m. in. zmierza do ułatwienia udziału 
kapitału zagranicznego w przemyśle 
i inwestycjach rumuńskich.

Najnowszy film „króla** 
wesołków Harolda Lloyda
Harold Lloyd słusznie nosi miano króla 

wesołków filmowych. Po, ustąpieniu Char* 
lie Chaplina, który nic będzie więcej pro* 
dukował filmów, po zupełnym ustąpieniu 

•Bustera Keatona pozostał jedynie HA
ROLD LLOYD, zawsze popularny; zawsze 
wesoły w swych rogowych ikularach, two
rzący coraz bardziej dowcipne filmy.

Pamiętamy jeszcze wszyscy ostatnie jego 
kreacje; „Kinomaniaka", „Rozkosze niebez, 
picczeństwa", „Mleczną Drogę". Obecnie 
ujrzymy HAROLDA w najlepszym i naj* 
weselszym filmie, jaki dotąd stworzył król 
humoru. Film nosi tytuł; „OSTROŻNIE 
PROFESORZE". LLOYD gra w nim rolę 
roztargnionego profesora - egiptologa, któ, 
ry powiązał swe losy z przeżyciami mity
cznej pary kochanków antycznego Egiptu, 
Neferusa i Anebi. Przygody roztargnionego 
profesora rozgrywają się na; terenie całej 
.Ameryki. W Los Angeles jest on jeszcze 
cenionym profesorem archeologii, w San 
Francisco wpada W wir szalonych .przygód, 
w Chicago ściga go już cala Ameryka i 
wreszcie w  New Yorku poślubia córkę 
„króla” cyny. •

Film jest niezwykle wesoły, obfituje w 
szereg doskonałych „gagów", posiada bar* 
dzo mało dialogów i  ma tyle komicznych 
sytuacji, że widz co parę metrów taśmy 
wybuchnąć musi śmiechem. Film „OSTRO* 
ŻNIE PROFESORZE" wyświetla kinoteatr 
ATLANTIC

że w. wyniku rzeczowego rozważenia 
możliwości emigracyjnych zostałyby 
siłą rzeczy wysunięte na plan pierw* 
szy wysiłki, zmierzające do maksy* 
malnego natężenia emigracji do Pale
styny.

Podkreśla się powszechnie doniosłą

FOTMnajwytworniejsze wedle najnowszych modeli zagranicznych na sezon 
1938/39 wykonuje n o w o o t w a r t a  P R A C O W N I A  F U T E R  
M . S C H W A R Z A ,  L W Ó W , K R A S I C K I C H  l l a .  
po cenach najniższych. Przyjmuje zamówienia z własnych towarów 
=================== na dogodnych warunkach.

n a  p m m a e r a
Budapeszt, 27. 11. (PAT) W  dniu 

wczorajszym regent Horthy przyjął 
dalszych wybitnych przedstawicieli 
tutejszego świata politycznego, m. in. 
b. premiera Daranyi i ministra oświa 
tv  hr. Teleky.

W  tej chwili nie jest jeszcze pew= 
ne, czy posłuchania u regenta na tym 
się zakończa oraz czy uda się ukła
dowi sil w parlamencie uzyskać więk 
szość dla nowego rządu. Mimo, że I

Niemcy w Czechosłowacji
wobec wyboru prezydenta republiki

Praga, 27. 11. (PAT) Przewodni* 
czący klubu parlamentarnego naro= 
dowo=socjalistycznych posłów i se= 
natorów niemieckich w Czechoslowa 
cji, poseł Kundt, udzielił wywiadu 
przedstawicielowi jednej z prywat
nych agencyj niemieckich w. Pradze.

Poruszając kwestię wykorzystania 
przez.ludność niemiecką w Czecho* 
słowacji prawa opcji na rzecz Rze* 
szy, poseł Kundt oświadczył m. in.: 
„Wierzę, że większość Niemców, po 
zostałych w ramach republiki Cźe*

PŁA SZC ZE D A M SK IE
oryginalne modele, bogato f u t r e m  
przybrane, — płaszcze podbite futrem  
3711 we w ielk im  wyborze

L w ó w , P asaż M ik o ia s c h a

choslowackiej, mając na uwadze ty= 
siącletnie dzieje wywalczonej ojczy* 
zny, nie będzie korzystać z prawa 
opcji“.

Omawiając kolejno stanowisko 
klubu Niemców narodowo*socjali- 
stycznych w związku z wyborem pre 
zydenta republiki czechosłowackiej,

s .t f .

z  W E R T S C H IT Z K Y T H

JÓZEFA MAJEWSKA
najukochańsza Matka i Babcia 

wdowa po urzędniku Zarządu Miejskiego
po długich i ciężkich cierpieniach, opatrzona św. Sakramen
tami, zasnęła w  Panu dnia 25 listopada 1938, przeżywszy lat 74.

Obrzęd pogrzebowy odbędzie się w niedzielę dn. 27 listopada 
1938 r. z kaplicy O. O. Reformatów przy ul. Janowskiej o godz. 14-ej.

Nabożeństwo żałobne za duszę śp. Zmarłej odbędzie się dnia 
28 XI 1938 o godz. 9-tej rano w kościele S. S. Klarysek we Lwowie.

W głębokim smutku pozostali

Córki, Syn, Synowa, Zięciowie i Wnuki

rolę, jaka w konferencji tej winnaby 
przypaść Polsce, stanowiącej najlicz* 
niejszy ośrodek faktycznej i poten* 
cjalnęj emigracji żydowskiej i zainte* 
resowanej najżywotniej na forum mię 
dzynarodowym.

wielka część opinii publicznej opo* 
wiada się za premierem Imredy, sy
tuacja jest tak skomplikowana, że 
wniosków co do tego komu regent 
powierzy funkcje utworzenia nowe* 
go rządu, nie można oprzeć na pew* 
niejszej podstawie.

Tako kandydatów na premiera wy* 
mienia się dotychczas Imredy‘ego, 
min. Teleky j min. Keresztes Fische*

poseł Kundt zapowiedział, że klub 
jego powstrzyma się od udziału w 
głosowaniu. Okoliczność ta jednak 
nie oznacza bynajmniej żadnych za* 
strzeżeń przeciwko osobie nowego 
prezydenta. Chodzi natomiast o to, 
jacy politycy wejdą w skład przy* 
sżlego rządu, jaki będzie program 
wewnętrzno=politycznv nowego gabi 
netu i jakie stanowisko zajmie on 
w stosunku do państw sąsiednich.

* * *
Praga, 27. 1-1. (PAT) Premier gen. 

Syrovy, sprawując na zasadzie kon= 
stytucji fukcje prezydenta republiki, 
zwołał posiedzenie obu czechosło* 
wackich izb ustawodawczych na śro
dę 30 bm. o godz. 10.30. Jedynym 
punktem porządku dziennego jest 
wybór przez zgromadzenie narodo* 
we nowego prezydenta republiki cze 
choslowackiej.

Sytuacja na Rusi Zakarpackiej
Budapeszt, 27. l l .  (PAT) Opisu* 

jąc obecną sytuację w pozostałej przy 
Czechosłowacji części Rusi Przykar* 
packiej, Węgierska Agencja Telegra 
ficzna stwierdza, że ludność Karpato 
ruska z nienawiścią odnosi się do rzą

Stan zdrowia
Ojca św.

Citta del Vaticano, 27. 11. (PA T) 
Papież spędził noc z piątku na sobo
tę dość spokojnie. U wezgłowia Oj* 
ca świętego czuwali sekretarz mgrs 
Venini, lekarz papieski prof. Milani, 
raz sanitariusz. Komunikat urzedo* 
w y  stwierdza. że poprawa w zdro* 
wiu Ojca świętego trwa nadal.

Am basador Wilson
powrócił do kraju

Waszyngton, 27. 11. (PAT) Am
basador Stanów Zjednoczonych Wil 
son, który przybył wczoraj rano 
z Niemiec, odbył wkrótce po przy* 
jeździe konferencje z zastępcą sekre* 
tarza stanu Hulla*Sumnerem Welle* 
sem. Po południu Wilson udał się 
do Warmsprings, gdzie bawi obec* 
nie prezydent Roosevelt.

Ostatnie wiadomości z miasta
(a) W dniu wczorajszym notowano 

dwa wypadki uliczne. Na ul. Kocha* 
nowskiego przejeżdżający motocy.-i 
kłem Marian Babijczuk (Pohulanka 
23) potrącił na jezdni Irenę Ostrów* 
ską (ul. Kochanowskiego 62), która 
upadła na bruk i doznała ogólnego 
potłuczenia. Zawezwane Pogotowie 
Ratunkowe przewiozło ofiarę moto* 
cyklisty do Szpitala Powszechnego.

Drugi wypadek wydarzył się na ul. 
Janowskiej, gdzie samochód nieznane* 
go szofera potrącił Janinę Kędzioro* 
wą (ul. Piechowska 6), która doznała 
ogólnego potłuczenia. Szofer w szyb
kim odjeździe z miejsca swego nie* 
fortunnego występu szukał ochrony 
przed odpowiedzialnością.

Notował dalej wczorajszy raport 
policyjny znalezienie podrzutka, po* 
rzuconego na polach obok tri. Piło* 
horskiej. Dziecko płci męskiej, liczące 
około dwu tygodni, oddane zostało 
w opiekę Miejskiemu Urzędowi Dziel 
nicy VII.

Pogotowie Ratunkowe udzieliło 
wczoraj pomocy robotnikowi Edwar* 
dowi Głowikowi, któremu na budo* 
w'ę. przy ul. Dwernickiego spadła de* 
ska na głowę. Lekarz Pogotowia 
stwierdził załamanie czaszki oraz pra* 
wdopodobny wstrząs mózgu. W  sta
nie groźnym Głowik przewieziony zo 
stał do Szpitala Powszechnego.

Nieznani sprawcy dokonali włama* 
nia do mieszkania Antoniego Polzęra 
(ul. Ogórkowa 11), gdzie skradlś 40G 
zł. w gotówce oraz garderobę wartości 
500 zł. '  ' v '

du Wołoszyna, który prowadząc zu* 
pełnie obcą duchowi tej ludności pro 
pagąndę, wysługuje się obcym inte* 
resom.

Właściwi przywódcy ludu karpa* 
tomskiego dalej nieugięcie domaga
ją się prawa samostanowienia, po* 
wolując się na to, że ludowi temu od 
czasu przyłączenia go do Czechosło* 
wacji nie dano okazji do swobodne* 
go opowiedzenia się oraz że ci wszy? 
cy, którzy zabierają głos w sprawie 
tego ludu, nigdy nie byli i nic są 
przedstawicielami społeczeństwa.

WYPADEK TRAMWATOWY 
N A  UL. PIŁSUDSKIEGO

(a) W  dniu wczorajszym około 
godz. I6*tej pod wóz tramwajowy, 
przejeżdżający ul.cą Piłsudskiego, 
wpadł 45«letni Grzegorz Gidek, pra* 
cownik szpitalny, który doznał rany 
tłuczonej na głowie. Przytomności 
motorowego, który momentalnie za* 
trzymał wóz, zawdzięcza Giden, po
zostający w krytycznym czasie w sta* 
nie nietrzeźwym, iż pod kołami wo* 
zu nie stracił życia. Pogotowie prze* 
wiósłó go do szpitala powszechnego-
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Policja zabezpieczyła maiatek 
loży toasoAskież S’nei B’rlth

Warszawa, 28. 11. (PAT.) W  Z W IĄ Z K U  
Z DEKRETEM O  R O Z W IĄ Z A N IU  ZRZE 
SZEN W O LN O M U LAR S KIC H , N A  PO- 
LECENIE K O M IS A R IA TU  R Z Ą D U  OR, 
G A N A  PO LICYJNE W  D N IU  26 B. M .

10 tys . e m ig ra n tó w  w łoskich  z  B razy lii 
pow róci do  k o lo n ii w łosk ich

R zym , 28 . 11. (P A T )  W  zw iązk u  , g ra n tó w  w łosk ich  o s iad ły ch  w. Bm*
5 osta tn io  p o d ję ta  akc ją  rz ą d u  w ło - J z y lij zg łosiło  g o to w o ść  p o w ro tu  do  
sk iego , m a jącą  n a  celu  re p a tr iac ję  I W ło c h ,  łu b  k o lo n ii w ło sk ich , 
em ig ran tów  w ło sk ich , 10 ty s . em i- l  >--------e

Kl.r zwytigżg: Baladier. «sr skomanizowaise organizacje raboinitze

Francja przed powszechnym stra jk iem
W iece p ro tes tacy jn e  p rzec iw  d e k re to m  gospodarczym

Paryż, 28. 11. (PAT) W e Francji od*
były się w  wielu miejscowościach wie* 
ce protestacyjne przeciwko ostatnim 
dekretom. Wiece zakończono zazwy* 
czaj pochodami ulicznymi; odbyły się 
ra. in. w Lille, Tulonie, Strasburgu, 
Tuluzie, Dijon, Denain. Nancy, 
Rouen, Cherbourgu, Grenoble i Cler- 
mOntsFerrand.

Z  Lille donoszą, że na 83 fabryki o* 
kupowane w  tym okręgu, wieczorem 
okupowano wszystkiego trzy, pozo* 
stałe zaś ewakuowano. Władze zaprze 
czają, jakoby 7 tys. robotników cudzo 
ziemskich miano odebrać kartv poby* 
tu z powodu udziału w  strajku.

Z  Valenciennes donoszą, że tamtej* 
szy związek zawodowy górników we* 
zwał kolejarzy do podjęcia pracy, wy
rażając im jednocześnie podziękowa* 
nie za objawy solidarności. Związek 
górników wyraża nadzieję, iż podjęcie 
pracy przez górników i  kolejarzy spo* 
woduje złagodzenie represji w stosun- 
ku do strajkujących.

Z  kopalni węgla w  Marłeś donoszą.

Zakłady metalurgiczne 
ufundowały 8 ckm

Łódź, 28. 11. (PAT.) Na ierenie zakła
dów metalurgicznych firm y  „John“  odbyło 
się uroczyste przekazanie armii na ręce do
wódcy O. K . gen. Thomme 8 ciężkich kara
binów maszynowych, ufundowanych przez 
zarząd i  pracowników firm y. Sprzęt wojen* 
ny przeznaczony został dla jednego z puł* 
ków łódzkich.

ZABEZPIECZYŁY M A JĄ T E K  „STO W A
R ZYSZE NIA H U M A N ITA R N E G O  -  
BRATERSTWO B‘N E I B‘R IT H ", KTÓRE 
PO SIA D A ŁO  C HARAKTER W OLNO- 
M ULAR SKI.

iż  około połowy górników stawiło się 
do pracy. Kopalnia wszakże nie zo* 
stała okupowana.

Pomimo pewne odprężenie w sytu
acji, władze wydały energiczne zarzą
dzenia, mające na celu zapewnienie 
sprawnego funkcjonowania poczty, 
telegrafów i  telefonów.

Liczni kupcy detaliczni w Paryżu i

D em onstrac je  m ło d z ie ż y  M g a r s f e e j  
w  rocznice p o d p is a n ia  tra k ta tu  w  N a u illy

Sofia , 28. l l . (P A T )  B u łg arsk a  
A g e n c ja  T eleg raficzna  k o m u n ik u je : 
P o m im o  w ie lo k ro tn y ch  o strzeżeń  i  za 
rz ą d z e ń  w y d an y ch  p rzez  w ład ze  ce* 
le m  un ik n ięc ia  d e m o n s tra c ji z  oka* 
z ji  ro czn icy  p o d p isa n ia  t r a k ta tu  w  
N e u illy , o d b y ły  s ię  w czo ra j liczne 
ze b ra n ia  ż  u dz ia łem  p rzew ażn ie  mło* 
d y c h  lu d z i.

E U R O P A  i. ■ D z iś  p r e m ie r a !  • - . u ____ E U R O P A

SBEHY - LUDWIK SOLSKI
Najcenniejsze kreacje genialnego artysty przy udziale wszystkich czoło* 
wych gwiazd filmowych Polski: Barszczewska, Engelówna, Kajzerówna, 
Grabowska, Stępowski, Węgrzyn, Brydziński, Hnydziński, Socha i  inni. 
Młodzież szkolna za okazaniem legitymacji korzysta zc specjalnych ulg

na wszystkich seansach.

Anglia  — pośredn ik iem  
w  ro ko w an iach  ch ińsko-japońskich
Tokio. 28. 11. (PAT) W  związku | 

z rozmowami, przeprowadzonymi o* | 
statnio przez brytyjskiego ambasado 
ra Craige z min. spr. zagr. Anta, 
dziennik „Kokumin Szimbun" ataku 
je ambasadora, twierdząc, iż zapa* 
truje się on nierealnie na sytuację 
w Chinach. Wedle dziennika, amba
sador miał zaproponować pośred
nictwo pomiędzy Taponią a Ghina* 
mi na następujących warunkach:

Zawieszenie działań wojennych i 
stopniowa ewakuacja wojsk japoń-

■ na prowincji zawiadomili władze, iż 
I we środę pomimo zapowiedzianego 

strajku powszechnego otworzą sklepy.
Stowarzyszenie urzędników i  pra* 

cowników komunalnych Francji i  ko* 
lonii zawezwało swych członków do 
powstrzymania się od udziału w  straj* 
ku i  do normalnej pracy w  środę 30
b. m.

j P o m im o  w y s iłk ó w  p o lic ji, d e m o n 
s tran c i u s iło w a li w yw ołać  zam ieszki 

i  w y k o rzy s tać  m an ifestac je  d la  ce* 
łó w  w y w ro to w y c h . C elem  uniknie* 
cia  in cy d e n tó w , r a d a  m in is tró w  po* 
s tan o w iła  zakazać  w szelk iego  ru ch u
ulicznego  w  S o fii n a  dzień  2 7  b tn .

skich z Chin z tym, że W. Brytania 
udzieli gwarancji, że antyjapońska 
propaganda i bojkot towarów japoń 
skich w Chinach zostaną wstrzyma* 
ne.

Dziennik twierdzi, że dalsze roz
mowy ministra Arity z ambasado* 
rem Craige są zbyteczne, ponieważ 
Anglia zastosowała sankcje uchwa* 
lone przez Ligę Narodów w stosun* 
ku do Japonii.

Dziennik osobiście atakuje amba* 
sadora, twierdząc, iż jego osoba u- 
trudnia stosunki angielsko-japoń* 
skie i sugeruje, iż winien on być od* 
wołany ze swej placówki.

Młodzież rzemieślnicza Lwo
wa — dla Obrony Narodowej

Na dziedzińcu kościoła NMP. Ostrobrara 
sklej na górnym Łyczakowie nastąpiło w  ub. 
niedzielę przekazanie A rm ii sześciu rowe* 
rów z ekwipunkiem, ufundowanych przez 
Szkołę Zawodową dokształcającą N r. I. i 
ręcznego karabinu maszynowego, ufundo
wanego przez Szkołę Zawodową dokształt 
cającą. N r. I I .  Na dziedzińcu kościoła usta
w iła się w  czworobok młodzież Szkół Za
wodowych dokształcających N r. Ł, I I .  i  IV , 
młodzież rzemieślnicza burs im. Dekerta i 
św. Stanisława Kostki z orkiestrami, drttźy 
lia harcerska Gimnazjum Kupieckiego, w y
chowankowie Zakładu Skarbkowskiego w 
Drohowyżu z orkiestrą oraz młodzież Za* 
kładu Głuchoniemych. P rzybyli również 
przedstawiciele władz w  osobach Kuratora 
Okr. Szkolnego dr Kopczyńskiego, naczel
nika W ydziału Szkolnictwa Zawodowego 
inż. Sarada, wizytatora Krauzego, p łk. dra 
Polniaszka, m jr. Bergera kpt. Berezowskie* 
go, b. Kuratora dra Namyśla i  in., dyrektO; 
rowie szkół dokształcających i  grono pro
fesorskie, prezes Izb y  Rzemieślniczej inż. 
Tyrow icz ; wiceprezes Homung, ławnik 
Cwynar i  Zarząd Patronatu Opieki nad 
Młodzieżą Rzemieślniczą z prezesem Gut-

Po przemówieniach dyr. Szkoły N r. I. 
inż. Władysława W inklera i  dyr. Szkoły N i. 
II. , inż. Arbesbauera. odbyło się poświęce
nie sprzętu wojskowego, ustawionego w 
środku czworoboku W  odpowiedzi na prze 
mówienia zabrał głos p łk. dr Polniaszek, 
dziękując młodzieży. K ilku  szeregowców 
kompanii Obrony Narodowej, która rów 
nież uczestniczyła w  uroczystości, odebrało 
sprzęt wojskowy.

Po defiladzie młodzieży w  ilości około 
1.500 wszyscy udali się na Mszę św.. Z  ko 
le j poświęcony został ryngraf dla M atki 
Boskiej Ostrobramskiej, ufundowany przez 
młodzież obu szkół, oraz odbyło się ślubo* 
wanie młodzieży.

Ofiarność młodzieży rzemieślniczej Lwo* 
wa dla Obrony Narodowej powinna stać 
się wzorem i  przykładem dla młodzieży rze
mieślniczej innych miast polskich.

W katastrofie samolotowej 
zginęło 5 osób

Tokio, 28. 11. (PAT.) Samolot japońskiej 
l in i i  lotniczej rozb ił się w  pobliżu m. Ao« 
mori. Pasażerowie i  załoga w  liczbie 5, po- 
nieśli śmierć na miejscu.

s»6g8tfa w dniu dzisiejszym
Rano mglisto, w  ciągu dnia dość pogo

dnie. Temperatura około 6 st. W  ciągu nocy 
przymrozki. W ia try południowe. Na zacho* 
dzie umiarkowane, poza tym słabe.

W ol. Grażyński na zjeździe  
n acze ln e j ra d y  harcersk ie j

WarSaawa. 28. ll. (PAT). Pod prze
wodnictwem przewodniczącego Zwią*
zku Harcerstwa Polskiego, woj. G ra. 
żyńskiego odbył się wczoraj w War* 
szawie zwyczajny zjazd Naczelnej Ra
dy Harcerskiej.

W przemówieniu inauguracyjnym 
woj. Grażyński podkreślił, że zjazd 
obecny łączy się z momentem histo
rycznym, mianowicie z rocznicą połą* 
czenia w dn. l i  2 listopada r. 1918 po« 
szczególnych organizacyj harcerskich 
w jeden Związek Harcerstwa Polskie
go. N a tym  pamiętnym zjeździć odby« 
tym w Lublinie została zwołana pierw
sza Naczelna Rada Hąreetsfcf

Wileński zjazd delegatów 
Zw. żołnierzy I korpusu polskiego

Wilno. 28. 11. (PAT). Drugi dzień 
zjazdu delegatów Związku Żołnierzy 
Pierwszego Korpusu Polskiego, na któ 
ry  przybyło do Wilna przeszło 150 de
legatów ze wszystkich okręgów woje-

O d roku 1918 losy harcerstwa łączą 
się jak  najściślej z losami narodu i 
państwa, I  dziś Związek Harcerstwa 
Polskiego wyraża swój pozytywny 
stosunek do zjednoczenia sił narodo* 
wych, gospodarczych i  rozbudowy po* 
tęgi zbrojnej. Z  radością należy stwier
dzić, że próbę sprawności organizacyj* 
nej w  historycznych dla narodu mo
mentach — odzyskania Zaolzia — har
cerstwo zdało celująco, składając swą 
daninę krwi w postaci śmierci Wito!* 
da Regera. Niech harcerstwo zachowa 
charakter awangardowy w pracy i  en
tuzjazm — zakończy! swe przemówię-

s ziie .wojewoda Grażyński

wódzkich z  zarządem głównym na cze
le, poświęcony byl uroczystości ob
chodu 20-lecia Niepodległości.

W  godzinach rannych, po nabożeń
stwie w  kościele Pobernardyńskim u* 
formował się duży pochód, na którego 
czele kroczyły poczty sztandarowe 
Związku pierwszego Korpusu, oraz 
sztandary Związków kombatanckich 
sfederowanych. Pochód przeszedł uli
cami' miasta na Rossę, gdzie u  stop 
grobowca złożono piękny wieniec, od
dając hołd sercu Wielkiego Marszal
ka.

O  godz. 13 w sali Ogniska Kolejo
wego odbyła się uroczysta akademia 
uczczenia 20 rocznicy Niepodległości, 
na którą przybyli liczni przedstawicie
le miejscowych władz, organizacji spo
łecznych, uczestnicy zjazdu, oraz człon 
kowie Federacji P . Z . O. O . z  rodzi* 
nami.

Akademię zagaił płk, Belina-Praż- 
mowsld, wiceprezes zarządu głównego 
Reprezentacji Żołnierzy Polskich na 
Wschodzie, wzywając obecnych do 
uczczenia pamięci Wskrzesiciela

ski Józefa Piłsudskiego. Przy d£wię*( 
kach werbli, zebrani oddali hołd 
wśród trzyminutowej ciszy.

Następnie przemówienia wygłosili: 
J. E. K«. Arcybiskup Metropolita wi
leński Jałbrzykowski, wojewoda wi
leński Bociański, wiceprezydent m. 
W ilna Grodzicki, prezes Wojewódz
kiej Federacji P . Z . O. P. sędzia Kru
kowski i w imieniu Zw. Legionistów 
Polskich senator Kamiński, który prz* 
mówienie swoje zakończył okrzykiem 
na cześć Pana Prezydenta R. P^ Na
czelnego Wodza Marszałka Śmigłego 
Rydza i  Armii. Orkiestra odegrała 
Hymn Narodowy.

Zginęło 92 ludzi
podczas burzy w Ameryce
Nowy Jork, 28. 11. (PAT) Nad 

Stanami Zjednoczonymi nadal szale* 
je burza śnieżna, która rozpoczęła się 
24 bm. Burza pochłonęła dotychczas 
92 ofiary ludzkie. ■
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P u th a r P . P re zy d e n ta  R, P . zo s ta ł w e  L w o w ie

M-le SPOTKANIE R K Z E M )  KRAKOWA I LWOWA
P U C T M K tO  ZWYCIĘSTWO PUKMIZOM LWOWSKIM 5 : 1  (1 :1 )

N a przestrzeni ćwierćwiekowej ry* 
walizacji piłkarskiej stolic Wschodniej 
i Zachodniej Małopolski, kronikarze 
nie notują tak wysokiego zwycięstwa 
piłkarzy lwowskich. Lwów za jednym 
zamachem zrewanżował się za wszyst* 
kie dawne niepowodzenia, których na 
polu swej rywalizacji z Krakowem w 
ogólnym bilansie miał nawet wcale 
sporo. Zrewanżował się solidnie i za* 
służenie. Sukces swój wypracował nie 
żadną przypadkowością, różnicą jed* 
■nej czy dwóch bramek, lecz zwycię* 
'stwem pewnym, przekonywającym i 
ponad wszelką wątpliwość zasłużo* 
nym.

Przewaga Lwowa była zdecydowa* 
na. Lwów dysponował stosunkowo 
bardzo równą — choć nie bez słabych 
punktów drużyną. Zespół ten miał do* 
skonałą kondycję, potrafił przetrzy* 
mać silne tempo meczu, grał z większą 
werwą i skutkiem. Słabe punkty Lwo* 
wa ginęły zatem na ogólnym tle do* 
brze zasadniczo usposobionej druży* 
ny.

Pewność drużyny lwowskiej wycho* 
dziła z wzorowo pracujących formacyj 
tylnych. Pomoc odgrywała tutaj pierw 
szą rolę. Zadanie swe spełniła ona 
pierwszorzędnie. Debiut Schmidta na 
tak  trudnej i odpowiedzialnej pozycji 
powiódł się znakomicie. Młody zawód* 
nik Pogoni w zupełności sprostał cięż* 
kiemu zadaniu i ma wszelkie szanse i 
dane ku temu, by na pozycji tej osią* 
gnać jeszcze większe możliwości. 
Współpraca Schmidta ściśle obrała się 
z jego bocznymi partnerami.

Sumara osiągnął swój dobry nor* 
malny poziom, Oblert miał zadanie 
trudne, początkowo nie bardzo sobie 
nawet radził, z czasem otrzaskał się z 
otoczeniem i pod koniec podciągnął się 
do poziomu swoich partnerów. Zde* 
cydowanie pewną miał również Lwów 
linię obronną. Lemiszko osiągnął bar* 
dzo dobry poziom, był dzisiaj trud* 
nym do pokonania przeciwnikiem, dy* 
sponował pewnym wykopem, z poje* 
dynków wychodził przeważnie zwy* 
cięsko. Jeżewski nie wicie mu ustę* 
pował.

Zub był właściwie mało zatrudnio*

OFICJALNE K O M U N IK A TY L. 0 . Z . P . W.
LW O W SKI OKRĘGOW Y Z W IĄZEK 

P IŁK I NOŻNEJ
we Lwowie, uL Piekarska l b  — Tel. 108*94 

Konto PKO. 508.325.
Adres dla listów polec.: O . Rohatiner 

Lwów, Wiśniowieckich 4 
(Fundusz Pracy)

K O M U N IK A T  NR. 41 
W. G. i  D. z dnia 23 listopada 1938

1) Wyznacza się zawody PKS. — PAST, 
ha dzień 27. X I. 1938 r.

2) PZPN, zniósł 4  mieś, karę dyskwalifi
kacji nałożoną na zawodnika Beckera Fran
ciszka W KS. Jarosław.

3) PZPN, ukarał 4 mieś, karą dyskwalifi* 
kacji od dnia 21. X I. 1938 do 20. I I I .  1939 
zawodnika Sypnia Mieczysława Korona 
Sambor sa podpisanie zgłoszenia dila Strze* 
lcddego KS. N ow y Sącz.

4) Ukarano na podstawie sprawozdań sę* 
daowslńch: a) KS. Zorzę W inn ik i grzywną 
zł. 50 za brak porządku na boisku w czasie 
zawodów z PAST., oraz zamknięciem bo» 
iska dla wszelkich rozgrywek do końca se
zonu piłkarskiego 1938/39. — Ponadto KS. 
Zorża W inn ik i ma do dni 14 wpłacić na 
ręce skarbnika LOZPN. kwotę 70 zł. ty tu* 
!em odszkodowania za zniszczone palto zi* 
mowę sędziemu prowadzącemu zawody z 
PAST., b j Szewczuka Mieczysława Zorza 
W in n ik i 18 mieś, karą dyskwalifikacji od 
dnia 28. X I. 1938 do 27. V . 1940 za brutalną 
grę połączoną z umyślnym kopnięciem 
przeciwnika bez p iłk i, pogróżki względem 
sędziego i  nieposłuszeństwo względem sę* 
dziego na zawodach z PAST., c) Grabo* 
wicckiego Mieczysława Zorża W inn ik i 9 
mieś. tarą, dyskwalifikacji, od, 23. X L  1938

ny. Przy pierwszej bramce Krakowa 
popełnił kardynalny błąd, w końco* 
wym okresie wyłapał kilka piłek, ktć* 
rych obrona nie wymagała specjalnych 
umiejętności.

Napad' lwowski był zasadniczo naj* 
słabszą częścią składową drużyny. 
Szczególnie w  pierwszej połowie funk* 
cjonował dosyć niemrawo. Po prz°r= 
wie nastąpiła zasadnicza zmiana, a po 
zmianie miejsc Zurkowskiego z Ma* 
jowskim, grano już całkiem dobrze. 
Zasługa wysokiego sukcesu, i  wszysi* 
kich pięciu bramek wywodzi się od 
Majowskiego. Sam strzelił trzy, był 
współtwórcą pozostałych dwóch, a 
wszystkie wypracował nieprzeciętnym 
ciągiem na bramkę j  dobrym, skutecz* 
nym strzałem.

Matyas wykazał dalszą poprawę for 
my. W  otoczeniu sobie obcym czul

M a j o i u s h i  b o h a t e r e m  m e c z u
Drużyny wystąpiły w następujących 

składach:
Kraków: Madejski (Radwański),

Pająk, Szumilas, Góra, Griinberg, Ko* 
tlarczyk, Habowski, Młynarek, Gracz. 
Pazurek, Zembaczyński.

Lwów: Zub, Lemiszko, Jerzewski, 
Olbert, Schmidt, Sumara, Majowski, 
Zurkowski, Walicki, Matyas, Niemiec.

Pierwsze minuty gry upływają pod 
znakiem wzajemnych niegroźnych ata* 
ków, likwidowanych z łatwością przez 
obie dobrze usposobione linie obron
ne. W  10 min. Pazurek wystawiony 
przez Gracza, przestrzeliwuje z naj* 
bliższej odległości. Lwów rewanżuje 
się strzałem Matyasa, który o milime
try  przechodzi obok słupka.

W  18 min. Majowski stacza z Szu* 
milasem zwycięski pojedynek, ale wy* 
wałcza tylko rzut rożny. W  20 min, 
Zembaczyński przenosi nad poprzecz= 
ką. W  21 min. Madejski zderza się 
podczas wybiegu, upada tak  fatalnie, 
że odnawia się „irlandzka'* 1 2 3 4 kontuzja 
ręki. W  bramce zjawia się Radwański. 
W  22 min. pod bramką Krakowa pa
nuje zamieszanie. Radwański wybiega 
z bramki, w tym momencie Matyas 
nie wykorzystuje dogodnej okazji do

do 27. X I .  1939 za słowną obrazę sędziego,
nieposłuszeństwo względem sędziego i  pro
wokowanie publiczności na zawodach z 
PAST., d ) Krajewskiego Mirosława Zoria 
Lwów 6 mieś, karą dyskwalifikacji od 28. 
X I. 1938 do 27. V I I I .  1939 za brutalną grę i 
umyślne kopnięcie przeciwnika bez p iłk i na 
zawodach z Grafiką, e) W om a Emanuela 
Goeal 1 tyg. dyskwalifikacją od 28. X I . 
1938 do 4. I I I .  1959 za niebezpieczną grę 
na zawodach z Granitem w dn. 13. X I. 1938. 

Przewodniczący: (—) Br. D robut 
Sekretarz (—) St. Waligórski

K O M U N IK A T  NR. 41 
z posiedzenia Zarządu LOZPN. 

z dnia 24. X I. 1938.
1. Przyjęto w  poczet członków nadzwy

czajnych z zaliczeniem do klasy C: KS. U * 
nia Strażacka Lwów, ul. Curie-Skłodow* 
skiej 3.

2. Załatwiono odmownie prośbę L. K . S. 
Praca Polska o rozegranie zawodów z nic- 
związkową drużyną I I  Dom Techników.

3. PZPN, załatwił odmownie odwołanie 
R.KS. T . U . R. Drohobycz z 27. V II. b. r. 
z braku kaucji protestacyjnej.

3. Nakładem PZPN, ukazała się opraco
wana przez W . S. S. PZPN, książka „Co 
każdy sędzia piłkarski wiedzieć powinien", 
która zawiera najnowsze przepisy gry w 
piłkę nożną wraz z komentarzami. Powyż* 
szą książkę obowiązkowo zakupić muszą 
Podokręgi, k luby L ig i Okręgowej j klasy 
A . Cena egzemplarza zł. 1.25. Zamówienia 
należy przesyłać odwrotnie do dnia 30 bm. 
Wraz z należytością W znaczkach poczto* 
wych. K lu by  klasy C  otrzymają bezpłatnie 
po jednym egzemplarzu.

Prezes (—) Prof. T. Dręgiewicz 
Sekret ars: ( —-J F. Kiihner

się może nieswojo, dlatego dosyć czę* 
sto dochodziło do nieporozumień z 
najbliższym otoczeniem. Jako kie* 
równik napadu wnosił jednak swe 
wszystkie cenne i pożyteczne zalety.

Walicki obok Majowskiego wykazał 
największą orientację, strzela! poza 
tym dużo i skutecznie. Niemiec był 
mało zatrudniony. O bok zagrań po* 
prawnych miewał i słabsze. Podobnie 
było z Zurkowskim. Obaj wyraźnie 
odbiegali formą od pozostałych na* 
pastników.

Szanse Krakowa jeszcze na kilka 
minut przed meczem były wysokie i 
ogólnie cenione. Doborowe, zasłużone 
nazwiska mogły przekonać każdego, 
mogły zapewnić sukces. A  na pewność 
swego sukcesu, Kraików napewno li* 
czył. Do przerwy był zresztą równym, 
groźnym i cenionym przeciwnikiem.

strzału. Piłka wędruje do Walickiego, 
który strzela zdaleka w słupek. Po* 
nowne zamieszanie, przy piłce jest Ma 
jowski, strzał z najbliższej odległości 
i Lwów prowadzi 1:0. Radość na try* 
bunach trwa krótko.

W  22 min. Zub wypuszcza z rąk 
strzał Młynarka, Pazurek skutecznie 
dobija. Następnie okres gry wyrów* 
nanej. W  31 min. Walicki startuje ra* 
zem z Matyasem, w rezultacie czego 
obaj zaprzepaszczają najpewniejszą po 
zycję. W  41 min. Zub ratuje w ostit* 
niej chwili, zabierając piłkę spod nóg 
Zembaczyńskiemu.

Po przerwie, Lwów gra z wiatrem, 
opanowuje całkowicie inicjatywę, m i
mo że pierwsze minuty nie wykazują 
jeszcze tak silnej przewagi. W  60 min. 
Zurkowski zmienia miejsce z Majów* 
skim. W  drużynie krakowskiej ta?<że

Zasłużone zwycięstwo Lwowa -
m ó s i i  p u f k .  G l a b i s z

Przed' meczem orkiestra odegrała 
Kymn Narodowy, a obie drużyny 
wzniosły okrzyk na cześć Pana Frezy* 
denta R. P. Po meczu drużyny usta* 
wiły się na środku boiska. Prezes 
PZPN, płk. Glabisz wygłosił do pił* 
karzy następujące przemówienie:

Dumny jestem, że najwyższe tro* 
feum piłkarskie, jakim jest puchar Pa* 
na Prezydenta R. P . dostało się w  god< 
ne ręce Lwowa, który po zwycięstwie 
nad Śląskiem, wykazał swą wyższość 
nad reprezentacją Krakowa. Podobnie 
jak niegdyś ojcowie i bracia członków 
zwycięskiej drużyny dzielnie bronili 
miasto, tak i dziś w 20*lecie Obrony 
Lwowa, reprezentacja lwowska poko* 
nala wszystkie przeszkody, wywalcza* 
jąc wspaniałą nagrodę, puchar P. Pre* 
zydenta R. P.

Po przemówieniu płk. Glabisza, dru* 
żyny wzniosły okrzyk na cześć Pana 
Prezydenta, a płk. Glabisz na ręce kpŁ 
drużyny lwowskiej Matyasa wręczył 
wspaniały puchar, gratulując osobiście 
piłkarzom lwowskim tak  wspaniałego 
sukcesu.

Przemawiał jeszcze prezes LOZPN, 
prof. Dręgiewicz, poczym obie druży* 
ny wzniosły okrzyk na cześć PZPN  i 
płk. Glabisza.

Po meczu przeprowadziliśmy szereg 
rozmów o tym  sensacyjnym spotka* 
niu.

Prezes PZPN , płk. Glabisz; Forma 
drużyny lwowskiej była dla mnie nie* 
spodzianką. Lwów wygrał jednak za* 
służenie. Do przerwy gra była równa, 
po przerwie zdecydowana przewaga 
Lwowa..,W . d'rużr>ie lwowskiej dosko*

Potem nadszedł okres gorszy, a koń* 
cówka wypadła fatalnie.

Nie wytrzymali krakowianie tempa, 
a z zupełnie słabym napadem trudno 
było pójść po zwycięstwo.

Najlepszą częścią drużyny krakow* 
skiej była pomoc. Wspaniale zagrywa? 
zwłaszcza Góra, który zdobył sobie 
wiele uznania. Griinberg był pracow:* 
ty, ale nie bardzo wytrzymał silne 
tempo zawodów. Kotlarczyk nadrabia? 
raczej rutyną, bo z kondycją i szybko* 
ś'cią w nienajlepszej był zgodzie. Obro 
na krakowska dosyć nierównomierne. 
Pająk miał momenty najwyższej pew. 
ności obok zdecydowanie słabych. Ma 
dejski rozstał się z boiskiem już w 20 
min. Przy jednym z wybiegów odao* 
wiła się dawna irlandzka kontuzja, 
Radwański stanął przed ciężkim zada* 
niem.

następują zmiany. N a  łączniku gta 
Gracz, który zmienia miejsce z Pazur* 
kiem, potem zjawia się Góra.

61 min. ma decydujące znaczeni. 
Kombinacja Walicki — Matyas—Ma, 
nowski, daleki strzał Majowskiego, 
Radwański źle ustawiony. Lwów pro, 
wadzi 2:1.

Lwów gra coraz lepiej. W 70 min. 
Majowski wypuszcza Niemca, dokład, 
ne, kolejne podanie do Walickiego, 
piękny strzał. Jest już 3:1.

W  71 min. Zub broni wolny Kotlar, 
czyka. W  dwie minuty później przy 
dogodnej pozycji jest Pazurek. Lwów 
dochodzi ponownie do głosu. W 85 
min. Majowski wypuszcza Walickie, 
go, jest czwarta bramka. W  86 min. Ma 
jowski wykorzystuje błąd Pająka i u* 
stała wynik dnia.

nała pomoc, następnie obrona. W  na, 
padzie tylko Matyas. W  Krakowie 
najlepsza pomoc, obrona nierówna, na* 
pad slaby. Poziom meczu dobry, spot* 
kanie żywe i interesujące.

Kpt. Zw. KOZPN, p. Delekta: Dru* 
żyna nasza grała źle. Częściowym u* 
sprawiedliwieniem jest kontuzja Mai 
dejskiego. W  zespole Lwowa najlepiej 
grał Matyas, mile zaskoczył mnie rów* 
nież Walicki.

Kpt. Zw. LOZPN, Wacek Kuchar: 
Drużyna lwowska spełniła swe zada* 
nie znakomicie. Mecz dzisiejszy uwa> 
żam za najlepszy, od czasu pamiętnego 
finału pucharu Żeleńskiego, kiedyśmy, 
ulegli Krakowowi 3:2.

Kapitan drużyny Krakowa, Kotlar* 
czyk: Nie trenowaliśmy już od dłuż
szego czasu, będąc przekonani, ie 
mecz nie dojdzie do skutku. Z  te j 
przyczyny nie mam żalu do drużyny- 
W drużynie lwowskiej wspaniale grał 
Matyas.

K p t drużyny lwowskiej Matyas: 
Jestem niezmiernie uradowany wspa* 
niałym zwycięstwem. Drużyna kra* 
kowska mimo porażki podobał?, mi się 
i grała zupełnie dobrze. Myśmy jed* 
nak włożyli w  grę więcej serca i woli 
zwycięstwa.

Spotkanie wczorajsze było 24 nie* 
czem obu reprezentacyj. Dotychczas
12 razy wygrał Kraków (największy 
wynik cyfrowy 7:0), 8 razy Lwów (nai 
większy sukces 5:1), 4 razy zremiso* 
wano. Stosunek bramek wynos,1 55:46 
dla Krakowa. Reprezentacje obu miast
13 razy spotkały się na terenie Lwowa, 
11 razy  w  K rakow ie.
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Umowy polsko-sowieckie 
stosunków obu państwpodstawą

Warszawa, 27. l l .  (PAT) Szereg 
rozmów odbytych ostatnio między 
komisarzem ludowym spraw zagra
nicznych ZSRR I.iiwinowem a am
basadorem Rzeczypospolitej Polskiej 
#  Moskwie Grzybowskim, dopro- 
wadzi* do wyjaśnienia, że:

j) podstawą stosunków między 
Rzeczypospolita Polską a Związkiem 
Socjalistycznych republik Rad i na- 
dal pozostają w całej swej rozciągło
ści wszystkie istniejące umowy łącz- 
nie z paktem o nieagresji polsko-so
wieckiej z dnia 25 lipca 1932 r. i że 
pakt ten, zawarty na 5 lat a sprolon- 
gowany dnia 5 maja 1934 r. na ter1 
min dalszy do 3* grudnia 1945 r., po

R A D IO
CA P E L LO

E L E K T R IT
»2 HORNYPHON
Najnowsze modele na rok 1939 — poleca

RHBiO CENTRALA Ś
lwów, Ul. Szajnochy 2 (Gmach T. K. Z.)

siada dostatecznie szeroką podstawę 
gwarantującą nienaruszalność stosun 
ków pokojowych między obu państ
wami.

2) Oba rządy ustosunkowują się 
przychylnie do zwiększenia wzajem
nych obrotów handlowych.

3) Oba rządy są zgodne co do ko
nieczności pozytywnego załatwienia 
szeregu bieżących spraw wypływają* 
cych ze wzajemnych stosunków u- 
mownych, a zwłaszcza spraw zale
głych oraz likwidacji powstałych 
w ostatnich czasach incydentów gra
nicznych. * *

Warszawa, 27. 11. (PAT) Polska 
Agencja Telegraficzna upoważniona 
jest do ogłoszenia następującego ofi
cjalnego komentarza do komunikatu 
w sprawie stosunków polsko-sowiec
kich:

RAGLANY i UBRANIA
X najlepszych m ateria łów  bielskich,
wykonane i wykończone pierwszorzędnie poleca

B M O IIM il
Lwów, P a saż  M e k o la s c h a

Nowy dok
Gdynia, 27. 11. (PAT) Na nowym 

terenie stoczni warsztatów marynarki 
Wojennej w Gdyni odbyło się wczoraj 
Uroczyste wodowanie doku pływają- 
«go o nośności 5 tysięcy ton, zmon
towanego w stoczni marynarki wo
jennej.

W ie c z n e  p i ó r a
ś w ia to w e j  s ta w y  

Uo każdej ręki odpowiednio dobrane. 
N A J T A Ń S Z E  C E N Y

liEDH PROPST
LWÓW. PLAC M A R IA C K I 3

telef. 215-85 3411

Ustalenie granicy
czesko - niemieckie]

Salin, 27. 11. (PAT) Po zajęciu 
Przypadających Niemcom teryto- 
nów celne posterunki niemieckie zo
stały przesunięte na definitywnie u- 
stalone granice niemiecko-czechosło- 
Wackie. Aktem tym zostało zakoń- 
CZone zaimowanie no,wych terenów.

„Rozmowy przeprowadzone ostat
nio przez ludowego komisarza spraw 
zagranicznych p. Litwinowa z amba
sadorem Rzeczypospolitej Polskiej 
w Moskwie p. Grzybowskim i ko
munikat ogłoszony w wyniku tych 
rozmów w prasie, są wyrazem trwa
łej i niezmiennej woli obu rządów

P.PrezydentiNartz.$m igły-Rydz
protektorami 20 rocznicy samoobrony Litwy

Wilno, 27. 11. (PAT) Pan Prezy
dent Rzeczypospolitej Prof. Mościc
ki i Naczelny Wódz, Marszałek Smi 
głń-Rydz objęli protektorat nad uro
czystościami, związanymi z obcho
dem dwudziestej rocznicy utworze
nia samoobrony Litwy i Białorusi.

Wilno i Mińsk były wówczas głó
wnymi ośrodkami organizacyjnymi, 
które skupiały Peowiaków, zdemo
bilizowanych żołnierzy pierwszego 
Polskiegu Korpusu, Harcerzy, So
kołów oraz młodzież szkolną i rze
mieślniczą.

Żołnierze samoobrony byli pierw
szymi żołnierzami odrodzonej Rze
czypospolitej, którzy rozpoczęli wal
kę z bolszewikami, pierwszymi też 
bojownikami o wskrzeszenie tradycji 
dawnej Rzeczypospolitej, na co wy
mownie wskazywała sama nazwa: 
Samoobrona Litwy i Białorusi.

Cel w izy ty  rum uńskiej w  Niemczech

k r ó l ®  K !
z. m a r s z a ł k i e m  G o r i n g i e m

Berlin, 27. 11. (PAT) Król Karol 
rumuński przybył z Sigmaringen do 
Lipska, gdzie spotkał się z feldmar
szałkiem Goeringiem. W  rozmowie 
uczestniczył również poseł rumuński 
w Berlinie.

Według wiadomości urzędowych, 
król Karol przeprowadził z Goerin- 
giem wyczerpującą rozmowę, doty
czącą przede wszystkim stosunków

Naprężona sytuacja nie sprzyja
w izyc ie  R ib b e n tro p s  w  P a u ż u

Paryż, 27. l l .  (PAT) Prasa pa
ryska potwierdza, że wizyta ministra 
spraw zagranicznych Rzeszy v. Rib- 
bentropa w Paryżu, która początko
wo, zgodnie z propozycją rządu nie
mieckiego miała nastąpić w ponie
działek przeszłego tygodnia, odłożo
na została clo piątku. Decyzja ta spo
wodowana została względami na sy
tuację wewnętrzną. Francji, a przede

S traszna k a ta s tro fa  lotn icza
Bathurst (Gambia), 27. l l .  (PAT) 

Samolot niemiecki Tow. „Lufthan
sa", dokonujący lotu próbnego z pa
sażerami, spadł wczoraj do południu 
na las palmowy w pobliżu lotniska 
Jeshwang. O losie pasażerów i zało
gi brak dotychczas wiadomości.

Berlin, 27. l l .  (PAT) W  katastro
fie niemieckiego samolotu „Grosser 
Dessautr JU  90", która nastąpiła 
wczoraj podczas starta na lotnisku 
Bathurst na wybrzeżu afrykańskim, 
zginęło na miejscu 11 osób spośród 
16-tu. Trzy osoby są ciężko, a dwie 
lekko ranne. Wśród zabitych znaj
duje sic trzech nailepszvch pilotów

regulowania swoich stosunków wza
jemnych na podstawie istniejących 
umów dwusironnych przez lojalne 
wykonywanie tych umów.

Ta obustronna tendencja zdaje się 
stwarzać dostateczną gwarancję sta
bilizacji stosunków na pograniczu 
polsko-sowieckim".

W  szeregach samoobrony Litwy i 
Białorusi, później w szeregach sław
nej dywizji litewsko-bialoruskiej, a 
iv końcu w oddziałach wojsk Litwy

środkowej walczył żołnierz polski 
z Wilna, Kowna, Mińska, Witebska 
i Mohylewa, marząc o wyzwoleniu 
dziedzictwa Jagiellonów.

gospodarczych między Rumunią a 
Rzeszą. Następnie Goering podej
mował króla i wielkiego wojewodę 
Michała z ich otoczeniem śniadaniem 
w swoim pociągu salonowym.

W  późnych godzinach po południo 
wych król Karol opuścił Rzeszę. Po 
odjeździe króla premier Goering po
wrócił do Berlina.

Z przebiegu rozmów, przeprowa-

wszystkim ze względu na zapowie
dziany na środę strajk powszechny.

Jak się okazuje, ambasador nie
miecki w Paryżu lir. Weltschen, w 
czasie swej konferencji, jaką odbył 
w piątek wieczorem z min. Bonne- 
tern, wystąpił z ramienia swego rzą
du z tego rodzaju inicjatywą, która 
zresztą bardzo odpowiada paryskim 
kołom rządowym.

n ie m ie c k ic h : B la n k e n b u rg , U n tu c h t i  
K in d e rm a n n

OLEUM PETRflE
CLIMflr

Agrem ent
dla posła litewskiego

Warszawa, 27. l l .  (PAT) P. Pre
zydent R. P. udzielił agrement panu 
dr Jurgisowi Saulisowi, desygnowa
nemu na posła republiki litewskiej 
w Warszawie.

Poseł Saulis piastował dotychczas 
stanowisko posła republiki litew
skiej w Berlinie.

Dotychczasowy poseł Litwy w 
Warszawie minister Kazus Skirpa 
przechodzi na inne stanowisko w 
służbie dyplomatycznej.

N O W Y

HOTEL EUROPEJSKI
we Lwowie, plac Mariacki 4

(w centrum miasta) 
NOWOCZESNY KOMFORT — PO
KOJE Z ŁAZIENKAMI. — BIEŻĄCA 
CIEPŁA I ZIMNA WODA, — CEN
TRALNE OGRZEWANIE. — WINDA 
T E L E F O N Y  P O K O J O W E . -  
OBSZERNY HALL -  CENY UMIARKOWANE 

U W A G A !  Nowy num er telefonu
1 0 4 - 9 0

Mi®. P itw  u Mussoliniego
Rzym, 27. 11. (PAT) Minister 

obrony i gospodarki Unii poludnio- 
wo-afrykańskiej Piro, który wczoraj 
o godz. 22.50 przybył do Rzymu, zo
stanie przyjęty przez Mussoliniego i 
ministra spraw zagranicznych Ciano.

dzonych przez króla Karola w czasie 
Jego pobytu w Niemczech, wyniosły 
polityczne czynniki Rzeszy, jak o- 
świadczają w Berlinie, doraźne wra
żenie. W  rozmowach tych, jak moi-

P o ń c z o c h y
S w e t r y

3894 R ę k a w ic z k i
o s ta t n ie  n o w o ie i  n a d e s z ły

B£!A PASTERNAK 
Lwów, ul. Sykstuska 15.

na wnioskować, główny nacisk kła
dziono na stronę gospodarczą stosun 
ków niemiecko-rumuńskich, bowiem 
struktura gospodarcza obu stron u- 
zupełnia się w ich przekonaniu cał* 
ko wicie. Rzesza zainteresowana jest 
w pierwszym rzędzie importem ropy 
i jej produktów pochodnych, jak 
również importem produktów rol
nych. Rumunia ze swej strony zain
teresowana jest poważnie przemy
słem niemieckim.

Co do strony politycznej przepro
wadzonych rozmów 
tu całkowite milczenie.

Jednakie w po; 
c iglicowym okre
sie I y '  '

trqe G L IM A R . 
preparat cate-
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G O D Z IN Y  P R Z Y J Ę Ć  ,W R E . 
D A K C J I  „ D Z I E N N I K A  P O I .  
S K IE G O ” . W  re d a k c ji  „ D z ien n ik a  
P o lsk ieg o 11 p rz y jm u je  s ię  codziennie  

z w y ją tk iem  n ied z ie l i  św ia t czym , 
ka t, —  W Y Ł Ą C Z N IE  o d  go d z , 
12—1 3 . W  in n y c h  go d z in ach  BEZ* 
W Z G L Ę D N IE  żad n y ch  sp raw  R e .
d ak c ja  n ie  za ła tw ia .

Z a  a r ty k u ły  n ie  zam ó w io n e  R edak* 
cja  n ie  p łac i w ierszow ego .

R ę k o p isó w  n ad es łan y ch  R edakcja  
n ie  zw raca .

S ł o j e .........................od 10 gr
Konserwatory 1/4 wąz. 50 gr 
z gum kąl sprężynką l/2szer. 60 gr 
i w ie lk i wybór butli — poleca 
Najtańszy skład porcel. szkła i naczyńkach.

Kazim ierz LEWICKI
Lwów, plac Mariacki 10, tel. 229-15

O B Ó Z  Z J E D N O C Z E N IA  N A .  
R O D O W E G O : P re z y d iu m  O k ręg u  
L w o w sk ieg o  w e L w o w ie  m ieści się 
w  lo k a lu  p rzy  u l.  B o u rla rd a  5, I I  p .

P rezy d iu m  O k rę g u  p rzy jm u je  
w  p o n ied z ia łk i, ś ro d y  i  p ią tk i w  go* 
dżinach  o d  10— l2<tej p rzed  p o ł. 
T e l. P rezy d iu m  n r. 110.45, tel. S e
k re ta r ia tu  n r . 111-24.

O BW Ó D LW Ó W .PÓ ŁN O C , do  
k tó reg o  n a leżą  dz ie ln ice : I I ,  I I I ,  V I I ,  
V I I I  i  IX ,  m ieści s ię  w  lo k a lu  p rz y  
u l.  L eo n a  S ap ieh y  4 , I  p .

B iu ra  czynne  cod z ien n ie  o d  g o d z i, 
n y  9 — l3=tej i  o d  17— 19*tej z  w y ją t
k iem  s o b o ty  p o p o łu d n ia , o raz n ie . 
dziel i św ią t, te l. n r .  110-09.

Z g ło szen ia  o so b is te  lu b  lis to w n e  
n% cz ło n k ó w  p rz y jm u je  s ię  codz ien . 
n ie  o d  g o d z . 9 — l2* te j i  o d  17— 19.

O B W Ó D  L W Ó W .P O Ł U D N IE ,  
d o  k tó re g o  n a leżą  d z ie ln ice : I ,  I V ,  
V  i  V I ,  m ieści s ię  w  lo k a lu  p rzy  u l.  
C h o rążczy zn y  22 , I  p .

B iu ra  czynne  co d z ien n ie  o d  9 — 13 
; 17—20, z w y ją tk ie m  s o b o ty  p o .  
p o łu d n iu , o raz  n ied z ie l i  św ią t. —  
T el. 296-81.

Z g ło szen ia  o so b is te  lu b  lis tow ne  
na c z ło n k ó w  p rz y jm u je  s ię  codz ien . 
nie o d  g o d z . 9— 13 i  o d  17— 19.

Z J E D N O C Z E N IE  P O L S K IC H  
Z W I Ą Z K Ó W  Z A W O D O W Y C H : 
L o k al o rg an izac ji i  św ie tlica  m ieści 
się p rz y  u l .  R u to w sk ie g o  1. 8 . G o 
d z iny  u rzęd o w an ia  codziennie  o d  
17«tej d o  20=tej, w  n iedzielę  o d  
10=tej d o  13-tej.

F U T R A
DAMSKIE I MĘSKIE
modernizacja, p rz e ró b k i 
n a jg u s to w n ie j wykonuje

Magazyn i Pracownja Futer
KAROL SCHURER
Lw ów , Senatorska 11 a
obecnie P ad e re w sk ie g o

TEATR WIELKI:
Poniedziałek, 28. XI. o 7.30 Występ Han. 

ki Ordonówny.
Wtorek, 29. XI. o 7.30 „Gałązka rozma*

TEATR ROZMAITOŚCI:
Poniedziałek 28. XI. o 6 „Jan".

KINOTEATRY:
ADRIA: Blond Carmen i Dziki zachód. 
APOLLO: Przygody Tomka Sawyera. 
ATLANTIC: Ostrożnie profesorce! 
BAŁTYK: Wiosna zakochanych i  Zbieg :

St. Quentin.
CASINO: Jego Wysokość do wszystkiego,
'-HIMERA: Słowiczek.

EMPIRE: Królewna Śnieżka.
EUROPA: Geniusz sceny Ludwik ! 
GLORIA-.. “  •

U roczysty ho łd  Lw ow a 
bohaterom

Wczoraj w połudpie polski Lwów 
uczcił skromną, lecz podniosłą uro. 
czystością na Cmentarzu Łyczaków* 
skim setną siódmą rocznicę Powsta* 
nia Listopadowego. Uroczystość zor 
gamzowalo Polskie Towarzystwo 
Opieki nad Grobami Bohaterów. U 
bram cmentarnych zgromadziły się 
poczty sztandarowe Zw. Legioni
stów, Zw. Powstańców Śląskich, Zw. 
Hallerczyków, Z w. b. Ochotników
A. P., Zw. Rezerwistów i i., kompa* 
nia Korpusu Kadetów, przedstawi, 
ciele władz cywilnych i wojskowych, 
liczne grono oficerów, przedstawicie* 

(le P. T. O. n. G. B.. z prezesem gen. 
/Jędrzejewskim i gen. Salickim, oraz 
'młodzież szkolna i liczne rzesze spo* 
-łeczeństwa, poczem uformował się 
pochód, który ruszył na czele z or* 
kiestrą wojskową na cmentarzyk 
powstańców z 1830/1 roku.

Zebranie obywatelskie
w sprawie zagrożonych ziem sroMm-wschodnich
Wczoraj o godz. ll*tej w sali So* 

koła*Macierzy odbył się wiec oby
watelski zainicjowany przez „Żarze* 
wie“ a zwołany przez 25 polskich or* 
ganizacji społecznych we Lwowie.

Wiec zagaił prof. Romer, prosząc 
na przewodniczącego p .  Cieńskiego, 
zaś na sekretarza p. Kreitera.

O stanowisku społeczeństwa poi* 
skiego wobec Ukraińców w Mało* 
polsce Wschodniej mówił prof. Sta* 
nisław Grabski, który z przekona
niem i siła stwierdził, że wojewódz* 
twa poludniowo*wschodnie są i bę* 
dą zawsze połączone nierozerwalny* 
mi węzłami z Rzeczpospolitą Polską.

GRAŻYNA: Fortancerki.
KOPERNIK: Ultimatum.
MARYSIEŃKA: Profesor Wilczur.
METRO: Dama na dwa tygodnie oraz DJa

kobiety.
MIRAŻ: Josette.
MUZA: Grzech młodości.
PAŁACE: Szalony chłopak.
PAX: 30 karatów szczęścia.
RAJ: Moje szczęście, to ty.
RIALTO: Zbłądziłem.
ROXY: Wędrujący naród.

-STYLOWY: Wytworny świat. 
ŚWIATOWID: Ostatnia noc skazańca i

Postrach opery.
ŚWIT: Czar cyganerii i  Człowiek, który żył

2 razy.
TON: Lokaj Jaśnie Pani.
UCIECHA: W pułapce. ,

FOTOPLASTIKON -  plac Mariacki 5,
Historyczne chwile przyłączenia Austrii 
do Niemiec. (Anschluss).

TEATR
-  JEDYNY WYSTĘP HANKI ORDO, 

NÓWNY. Dzisiaj w Teatrze Wielkim od* 
będzie się jedyny występ niezrównanej ar- 
tystkiapieśniarki Hanki Ordonówny, którą 
po długiej nieobecności we Lwowie, ujrzy
my i usłyszymy w jej nowym i  bogatym re* 
pertuarze prześlicznych piosenek. Bilety do 
nabycia w  kasach teatralnych.

— JUBILEUSZOWE PRZEDSTAWIE
NIE „GAŁĄZKI ROZMARYNU". Jutro 
odbędzie się w Teatrze Wielkim 50-te ju* 
bilouszowe przedstawienie widowiska Z. 
Nowakowskiego p. t. „Gałązka rozmarynu" 
w doskonałej obsadzie premierowej. Bilety 
po cenach popularnych.

-  POPULARNE PRZEDSTAWIENIE 
„JANA". Dzisiaj o godzinie 18-tej w Tea* 
trze Rozmaitości odbędzie się popularne 
przedstawienie świetnej komedii Bus*Feke- 
tego „Jan" po cenach najniższych t. j. od 
20 gr. do 2 zł.

-  BALET PARNELLA, na którego cze. 
le znajdują się najlepsi tancerze polscy, 
przyjeżdża do Lwowa i wystąpi gościnnie 
w Teatrze W. w dn. 1 i  2 grudnia i  zade, 
monstruje kilka nowych kreacji tanecznych, 
jak: „Bollero", „La Habanera", „Wystawa 
lalek u Lafayetta‘a“, „Na gruzach Hiszpa* 
nii“ i  najnowszy przebój sezonu „Big Ap
ple" i t. d. Wykwintne toalety i oryginalne 
kostiumy przyczynią się do uświetnienia 
wieczoru.

M A G A ZY N  POŚCIELI R- D R ŻA ŁA  -
Lwów, Chorążczyzna 5, teł. 294*81 przyj* 
muje do przeróbki kołdra po zł, 4  — 
materace -po .zł. 6, 1602

i  1831 ro ku
Uroczystość rozpoczęła marszem 

żałobnym Chopina orkiestra, poczem 
egzekwie żałobne za spokój dusz Bo* 
haterów odprawił ks. Robert Marek 
z Klasztoru O. O. Bernardynów, wy 
głaszając po egzekwiach piękne i 
podniosłe przemówienie, zakończone 
hymnem narodowym, który odegra* 
la orkiestra. Kolejno trzech najmłod 
szych Kadetów złożyło na Pomniku 
Powstańców piękny wieniec.

O znaczeniu bohaterskiego czynu 
z 1830 roku mówił pięknie radca M. 
Dziędzielewicz, zaś prof. M. Stec
ków przeprowadził wnikliwą anali* 
zę walczącej Polski na przestrzeni o> 
statniego stulecia oraz pozytywne 
wartości bohaterskich i rozpaczli* 
wych zmagań i walk o wolność.

Uroczystość zakończono w pod* 
niosłym nastroju odśpiewaniem hy* 
mnu Boże coś Polskę.

Kolejno prof. Żurowski zreferował 
sprawę utworzenia 3*milionowego 
funduszu Obrony Lwowa, przezna* 
czonego na podtrzymanie polskości 
najbliższych okolic Lwowa, orazzglo 
sił skład osobowy Komitetu zarzą
dzającego tym funduszem z prezy* 
dentem dr Ostrowskim na czele.

Następnie przemawiali: prezes Zw. 
Legionistów dr Bronisław Wójcie* 
chowski, inż. St. Szczepanowski o* 
raz przedstawiciel młodzieży akade* 
mickiej.

Wszystkie zgłoszone rezolucje 
przyjęto jednomyślnie. Zebranie za* 
kończono odśpiewaniem Roty.

RADIO
-  W ROCZNICĘ POWSTANIA. Dziś 

w wigilię Powstania Listopadowego P. R. 
uczci rocznicę koncertem muzyki polskiej. 
Orkiestra pod dyrekcją G. Fitelberga wy* 
kona utwory, których patriotyczna treść od
powiada wspomnieniom 1830 roku. Poemat 
symfoniczny „Anhelli" i  prelud symfonicz* 
ny o bohaterskiej trejści „Warszawianka" 
Różyckiego, polonez z opery „Kiliński" Jo„ 
teyki i  Hymn do Wolności Friedmanna. Po, 
czątełk o 22*ej.

Jutro o 16.55 St. Miłaszewski w szkicu li
terackim da przekrój tej epoki, którą Mo* 
chnacki, rozpoczynając swą sławną historię 
Powstania, charakteryzuje; „Polska piękna 
była wówczas..."

-  20=LECIE MARYNARKI WOJEN
NEJ. Dziś P. R. nadaje specjalną audycję 
o 17.35 ku uczczeniu 2Ó-lecia Marynarki Wo 
jennej. — Audycję otworzy przemówienie 
kontradmirała J. Świrskiego, szefa Kierów* 
nictwa M. W.. W części koncertowej wyko* 
nane zostaną piosenki marynarskie, nagro* 
dzone na konkursie Ligi Morskiej i  Kol.

— PRZEGLĄD NOWOŚCI NAUKO
WYCH. Dziś o 16.20 usłyszymy prelekcję: 
„Kronika Naukowa: Filozofia" — w oprą* 
cowamiu prof. U. J. K. dra K. Ajdukiewi- 
cza. Będzie to przegląd nowości naukowych 
w zakresie różnych działów wiedzy filozo* 
ficznej. Specjalny nacisk położy" znakomity 
prelegent na ewolucję pewnych zagadnień 
i  nowe ich oświetlenie w pracach współcze
snych badaczy.

O godz. 18.05 „Ossolineum jako warsztat 
pracy naukowo * wydawniczej" odczyt o* 
becnego kierownika tej niezmiernie zasłu
żonej dla nauki polskiej placówki, dra L. 
Bemackiego — poinformuje radiosłuchaczy 
o swoim warsztacie pracy i zamierzeniach 
wydawniczych Ossolineum.

O godz. 22.05 A. Rybicki w odczycie 
„Franciszek Smolka" oświetli postać wici* 
kiego męża stanu na podstawie listów, znaj
dujących się w  posiadaniu rodziny i uzu* 
pełni własnymi wspomnieniami z lat dzie
cinnych, kiedy stykał się osobiście z wieb 
kim patriotą.
ODCZYTY I WYSTAWY

— LW. TOWARZYSTWO FOTOGRA
FICZNE, Dzicduszyddch 1. We wtorek 29 
b. m. o 19.30 wygłosi inż. K. Kluczycki wy* 
kład „Z kamerą przez Wielkie Niemcy". — 
Wykład ilustrowany będzie licznymi p rojek

ZEBRANIA
-  ZEB RA NIE  C ZŁO N KÓ W  O D D Z. 

LW. STÓW  ELEKTR YKOM

Z Walnego Zgromadzenia 
Członków Polskiego Białen«

Krzyża
Okręg lwowski Polskiego Białego 

Krzyża, stowarzyszenia wyższej uży 
tecżności, odbył w dniu wczorajszym 
doroczne zwyczajne Walne Zgroaia* 
dzenie, w świetlicy PPW  przy uj 
Słowackiego 1. Zebranie zagaił pre
zes okręgu dyr. Dominik Moszoro. 
Przewodniczącym zebrania wybrano 
dr Nocą. Po zatwierdzeniu protokó* 
lu z ostatniego Walnego Zgrotna* 
dzenia składali kolejno sprawozda* 
nia z działalności Kół PBK delegaci 
z Brodów, Gródka Jagiell., Kamion* 
ki Strumiłowej i Żółkwi. Kolejno 
odczytano sprawozdanie z działalno* 
ści Okręgu za rok 1937/38, sprawo
zdanie kasowe i komisji rewizyjnej, 
poczem dokonano wyboru członków 
komisji rewizyjnej w  składzie pp.: 
nacz. Pruszyński, prok. Takób Mo* 
szoro i podref. Tomasz Dziduszko. 
Delegatem na Walne Zgromadzenie 
PBK w Warszawie wybrano p . płk. 
Ertełewą.

Szczegółowe sprawozdanie z dzia* 
łalności okręgu lwowskiego PBK za 
rok ubiegły podamy w numerze ju« 
trzejszym.

Podziękowanie
Polski Biały Krzyż, stowarzyszę* 

nie wyższej użyteczności, które pro
wadzi akcję kulturalno*oświatową 
w wojsku, dnia 20 listopada br.prze 
prowadził „Dzień Propagandy14, pod, 
czas którego zorganizowano zbiórkę 
uliczną, która dała w ogólnym wyni* 
ku kwotę zł. 1878.41.

W  zbiórce wzięły udział: Poczto* 
we Przysp. Wojskowe, Zw. Nauczy* 
cielstwa Polskiego, Zw. Nauęzydeli 
Szkół Średnich, Bratnia Pomoc Stud. 
Polit., Pracownicy Firmy „Branka", 
Urzędnicy Starostwa Grodzkiego, 
Urzędnicy Kuratorium, Miejska Ko* 
lej Elektryczna, Zw. Rezerwistów 
Koło IV i Pracowniczki oświatow« 
P. B. K.

Tą drogą Zarząd Okręgowy P. B.
K. we Lwowie, składa serdeczne po* 
dziękowanie organizacjom, które tak 
ofiarnie pomogły w akcji zbiórko
wej, oraz Społeczeństwu, które bar* 
dzo przychylnie ustosunkowało się 
do zbiórki na oświatę żołnierza. — 
Równocześnie PBK składa serdecz* 
ne podziękowanie JW  Państwu Wel 
zom, którzy w tym dniu dla uczczę* 
nia 20*tej rocznicy Obrony Lwowa, 
samorzutnie złożyli datek na PBK 
w kwocie zł. 50.

odbędzie się dnia 5. XII. br. o godz. 17*ej 
w sali odczytowej M. Z. E. we Lwowie 
przy ul. Pełczyńskiej 55, I. p , na którym 
wygłoszony będzie odczyt inż. Łukasza 
Dorosza pt. „Komunikacja telefoniczna n? 
bardzo wielkie odległości".
RÓŻNE

-  STAŁE NIEDZIELNE DANCINGI 
T. S. L. odbywają się w  każdą niedzielę 
i święto, począwszy od 4 września b. r- 
w sali TSL., ul. Czarnieckiego 1, II- P- 
Znakomita orkiestra jazzbandowa. Dobo* 
rowe towarzystwo. Wstęp jedynie za karta
mi uczestnictwa, które otrzymać można w 
Sekretariacie Koła TSL., ul. Czarnieckiego 
1. 1, I. p. codziennie od godziny 9--1* 
Bilet wstępu 80 gr., garderoba 20 gr., aka* 
dcmicki 80 gr. wraz z garderobą. Początek 
o godz. 5-tej. Dochód przeznaczony _na 
cele oświatowo-społeczne Koła TSL im- 
Marszałka J. Piłsudskiego.

-  DYŻURY NOCNE W APTEKACH 
od 27 listopada do 3 grudnia:

Aszkenazego i Sp., Żółkiewska 4. — Ąu* 
gensterna, ul. Krasickich 20. — Barszaka, 
ul. Łyczakowska 155. — Beisera ł Spki, «“■ 
Legionów 22. — Brawasteina. Zniesienie ■“ 
Dewechego, ul. Słowackiego 12. — D°' 
brzańskiego, ul. Akademicka 2. — Ehrbata, 
ul. Łyczakowska 3. — Glatzela, ul. N.3 
Bajkach 23. — Hellmana, ul. Kopernika 
Kajetanowicza. ul. Słoneczna 1. — Kwart* 
nera, ul. Zamarstynowska 54. — Lewita53' 
ul. Kochanowskiego 83. — Łazowskiego, u)- 
Gródecka 81. — Messuty, uL Królowej P* 
dwigi 31. — Mundówny, Bogdanówka »'• 
Oberlaendera. ul. Piekarska 33. — Sarkisj5" 
wieża, ul Żyblikiewicza 14. — Śladowski 
go, ul. Halicka 19. — Steczkowskiej,
Św. Zofii 26, -— Stenzla, oh Mariacki
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TANI ego źródła za  k u p u

Tępić myszy polne
jedynie oryginalnym, praw
dziwym niemieckim Fosfor
kiem cynku. Myszy giną tysiącami.

Poleca jedynie

Jan  S u d h o f ! '
Lwów. Rynek 38, Akademicka 8 §

M a s z y n k i do  lo d ó w
od z ł.  12 30

ROMAN KALCZYŃSKI
Lwów, ulica H a lic k a  21

PRZERABIA i POKRYW A

Kotdsy - Materace
w jednym dniu

A. PS£TRU£2EWSKI =
LWÓJS, HAUICaA :o. Tel. 213-33 S

© b b - a ^  r
oryginały znanych malarzy polskich 
na d o g o d n y c h  warunkach poleca

S A L O N  O B R A Z O M
PAWŁA STELMACHA 
Lwów, Słowackiego 2.

Oprawa obraz.w, ramy, karnisze. szyby, lustra §

Nigdy nie jest za późno
myśleć o zdrowiu, tym bardziej, jeżeli cier
pisz na chorobę: NEREK. PĘCHERZA, WĄ
TROBY, KAMIENI ŻÓŁCIOWYCH, ZŁEJ 
PRZEMIANY MATERII, na bóle artretyczne, 

czy podagryczne, wzdęcie brzu
cha, odbijanie sle lub skłon
ności do obstrukcji. — Pamię
taj. że nigdy nie będzie za 
późno, o ile używać będziesz 
ziół moczopędnych „DIUROL" 
Gąseckiego, które zapobiegają 
nagromadzeniu się kwasu mo

czowego I Innych szkodliwych dla zdrowia 
substancji, zatruwających organizm. — 
Dziś jeszcze kup pudełeczko ziół „DIUROL“  
Greckiego, a gdy przekonasz się o do
datnich skutkach ich działania, zalecać bę
dziesz swym znajomym. — Sposób użycia 
Ua opakowaniu. Oryginalne zioła „DIUROL“ 
Gąseckiego (z kogutkiem) sprzedają apteki 
1 składy apteczne. 2608

WŁASNEGO WYROBU 

KOŁDRY ——  MATERACE 
BiELlZNĘ POŚCIELOWĄ

poleca firm a 3817

MARIAN MLEKO
Lwów, K oralnicka 6. — Tel. 237-72

P O Ż A R
(a ) W  lo k a lu  f i r m y  „ D o m  U n i*  

*« rsa lny ‘'  T e o d o ra  D rz e w ic k ie g o  
Drży u l.  D o m in ik a ń s k ie j 4 , w y b u c h ł 
Wczoraj po ża r, s p o w o d o w a n y  w a d li*  

b u d o w ą  k o m in a , o d  k tó re g o  za- 
się b e lk i s u f ito w e . S tra ż  po ża r*

na rychło‘ogień umiejscowiła.

D orobek k u ltu ra ln y  schroniska  
dla n iew idom ych  w  B ydgoszczy

W  dniach od' 17—30 X. b. r. od* 
był się w Toruniu kurs przepisywania 
książek dla niewidomych pod kierów* 
nictwem prof. Roesnera. Owocem tej 
półtorarocznej zaledwie pracy jest 
przeszło 100 grubych foliantów naj* 
lepszej literatury polskiej j zagranica* 
nej, zgromadzonych w bibliotece i  wy" 
pożyczalni Schroniska, spoczywającej 
w rękach prof. Sawilskiego. Schroni* 
sko włożyło w powyższą akcję kilka 
tysięcy złotych na zapotrzebowanie 
pań*kopistek w tabliczki, rylce, pa* 
pier i dość kosztowne maszynki pich* 
towskie do przepisywania książek. 
Niewidomi rozchwytują książki dopy* 
tując się ciągle o nowe. Schronisko or» 
ganizuje czwarty kurs brajlowski tym

Krwawe zajście na wsi
(a) W dniu wczorajszym późnym 

wieczorem z Powitna, w powiecie gró* 
deckim, przywieziono do tutejszego 
szpitala powszechnego, Stanisława Za* 
walnickiego, postrzelonego w brzuch 
i Jarosława Hawryszyka, z dwiema ra*

Karygodny wybryk
w ie jsk ich  m ło k o s ó w

(a) Wczoraj wieczorem jakaś bliżej, 
nieznana grupka młokosów wiejskich 
obrzuciła kamieniami pociąg towaro* 
wy, przejeżdżający przestrzeń pomię* 
dzy Sichowem a Persenkówką.

d o  n O M E G O

„HOTELU EUROPEJSKIEGO"
D r Kowalski Ludwik, inżynier — Kra

ków ; H r. Potocki Ignacy, w ł. dóbr — Ry
manów; D r Studentowicz Czesław, sędzia
— Kęty; Fabian Czesław, dyr. banku — 
Drohobycz; D r Klinger Kurt, przemysłom 
•wiec _  Katowice; Kowerski Stanisław, wł. 
dóbr — Zamość; Urbańczyk Franciszek, 
profesor — Kraków; Stroemich Ignacy, prze 
mysłowiec — Borysław; D r Waga Julian, 
dyr. Liceum — Kraków; D r Topoln icki Jó* 
ze f,'pu łkow nik — Kraków; D r Ciechoćki 
Marian, profesor — Kraków; Horodyński 
Eustachy, w ł. dóbr — Szczurowice; Berg* 
maa Johannes, kupiec — Gdańsk; Werner 
Otto, kupiec — Sztokholm; M gr. Feldman 
Dawid, aptekarz — Turka n. Str.; Richter 
Maks — kupiec — Drezmo; Herskowits Eu* 
gen, inżynier — Paryż; D r Nagier Leon., 
nadinsp. P. P. — Warszawa; D r Spite A l
fred z małżonką, przemysłowiec — Zagórz; 
D r Popper Aleksander, lekarz — Lesko; 
Stcinfcld Bela, inżynier — Budapeszt; Zie* 
leziecki Józef, w ł. dóbr — Iwaóczany; La- 
szenko Aleksander, artysta malarz — W ło 
cławek; Maszkiewicz M ichał, inżynier — 
W iln o ; Schónauer Fryderyk, dyrektor — 
Budapeszt; D r Piotrowski Tadeusz, pułkow
nik — Kraków; D r  Mawaczyński Stanisław, 
profesor — Kraków, D r M iille r Oskar, ad* 
wokat — Warszawa; Czapnik M ichał, prze* 
mysłowiec — Warszawa; Dsiurzyński Ka* 
zimierz, urzędnik B. G. Kr. — Warszawa; 
Romański Kazimierz, w ł. dóbr — Łuka; Wę 
grzynowski W ładysław, przemysłowiec — 
Warszawa: Chmielewski Kazimierz, nota
riusz — Trembowla; Biliński Antoni, nota* 
riusz — Nowe Sioło; Zemiecki Józef, ku
piec — Bydgoszcz; D r Halberstadt Józef, 
lekarz — Warszawa; Szymański Leonard, 
kupiec — Katowice; Nowakowski Julian, 
inżynier — Lwów; Wenk Gerhard, kupiec
— Gdańsk; Schmeling Roman, przemysło
wiec — Bydgoszcz; Vogeler Fritz, kupiec — 
Stali nsdorf; Zdanowicz Kazimierz, urzęd* 
lu k  — Sambor; Marcinek Stanisław, major 
w st. spoczynku — Kraków; Brydak Ed* 
ward, urzędnik — Rzeszów; Kołodziej W ła 
dysław, inżynier — Sandomierz.

N A G Ł Y  Z G O N  N A  D W O R C U  
K O L E J O W Y M

(a) N a peronie dworca głównego 
zmarł wczoraj nagle na udar serca 
emeryt kolejowy, Kazimierz Czuprow* 
ski. Zwłoki odstawione zostały do In* 
stytutu Medycyny Sądowej,

PRZYPNIJM Y SKRZYDŁA LISTO W I 
- Ą  PIĘĆ GROSZY!

razem dla uczenie gimnazjów żeńskich 
w Bydgoszczy. N a dalszym pianie 
znajdują się Gdynia, Łódź, Katowice, 
Lwów i  Kraków.

Podkreślić należy, że organizacja 
kursów obejmuje również wytwórnię 
tabliczek brajlowskich i rylców, oraz 
dział introligatorski w Schronisku. 
Fabrykaty bydgoskie zdobywają so* 
bie także rynek zagraniczny. Tabliczki 
i rylce własnej produkcji, kilka ty* 
sięcy książek brajlowskich, wydruko* 
wanych we własnej drukarni, podręcz* 
niki dla szkół niewidomych, a osta* 
tnio kursy brajlowskie — oto skrom* 
ny, ale wymowny dorobek cichej i 
konsekwentnej pracy Schroniska.

nami postrzałowymi w nogę. Obu wy* 
mienionych postrzelił Karol Kuś, za* 
mieszkały w Powitnie. Tło tego re* 
wolwerowego napadu bliżej nacazie 
nieznane.

Jeden z funkcjonariuszy kolejowych 
został kamieniami silnie kontuzjowa* 
ny w nogę. Chłopcy, którzy dopuścili 
się wybryku, zbiegli. Komenda powia* 
towa P. P. wdrożyła dochodzenia.

W Ł A M A N IE  SKLEPOW E 
(a) D o  sklepu W iktora Sągajły

przy p l. P rusa 7, włamali się wczo* 
rajszej nocy złodzieje po  wyłamaniu 
żaluzji żelaznej i skradli zapas towa* 
rów  wartości k ilkuset zł.

PONIED ZIA ŁEK , 28 LISTOPADA
Godz. 6.57 Lw. „Śliczna Gwiazdo miasta

Lw w ra". — 7.00 Dziennik poranny. — 7.15 
P łyty. — SAO Audycja dla szkół. — S.10 
Lw. M uzyka taneczna z p ły t. — 8.50 Lw. 
Wiadomości poranne. — 11.00 Audycja dla 
szkół. — 11.15 Koncert otk. Marynarki W o 
jennej. — 11.57 Sygnał czasu. — 12.03 Au* 
dycja południowa. — 13.00 Audycja dla 
kupców i  rzemieślników. — 13.50 Audycja 
muz. dla gimnazjów. — 14.00 Lw. „Koncert 
życzeń'*. — 14.45 Lw . W iad. gospod. — 
14.50 Lw . Giełda rolnicza. — 14.55 Lw. Pro* 
gram na jutro. — 15.00 Teatr W yobraźni 
dla młodzieży. — 15.30 Lw. Muzyka obia
dowa w  wyk. orkiestry Rozgł. Lw. pod dyr. 
T . Seredyńśkiego. — 1600 Dziennik po łu
dniowy. — 16.05 W iad. gospod. — 16.20 
Lw. .fi lo z o fia "  w  opr. p ro f. dlra K. A jdu- 
kiewicza. — 1635 U tw ory  Mozarta. Z  W ił* 
na. — 17.20 Organizacja w ałk i z rakiem w 
Polsce — d r Fr. Łukaszczyk. — 1735 „W  
20>lecae M arynarki Wojennej". — 18.00 Lw. 
Wiadomości bieżące z miasta i  prowicji. — 
18.05 Lw. „Lwowskie warsztaty naukowe** 
— „Ossolineum jako ośrodek pracy nauko* 
wo-wydawniczej" d r  L. Bemacki. — 1820 
I.w. „Lw ow ski Instytu t w alki z chorobą ra
ka" p ro f. d r  W . Nowicki. — 1830 Audycja 
Legii Akademickiej. — 19.00 Koncert roz* 
rywkowy z Poznania. — 2035 Dziennik w ic 
czomy, W iad. meteor., Wiad. sportowe, 
Nasz program na jutro . — 21.00 „Tempera
menty" powieść mówiona A . Cwojdzińskie
go. — 21.15 P łyty. —  21.40 Nowości liłerac* 
kie — pro f. Z . Szweykowski. — 22.00 Lw. 
Lokalne wiadom. sportowe. — 22.05 Lw. 
„Franciszek Smolka" odczyt. A . Rybickiego. 
22.20 Lw. „P ły ty  z objaśnieniami" w  opr. 
d r J. Dinicza. — 23.00 Dziennik wieczorny 
i  Komun, meteor.

A U D YC JE ZAG R A N IC ZN E:
19.30 Sofia. Koncert Beethovenowski.
20.35 Sztokholm. Konc. symf. z udz. Igna*

cego Friedmana.
20.10 Deutschlandsender. Konc. Filh . Berliń* 

skiej. D yr. Furtwaenglcr. Sol. G. Cas* 
sado (wiol.).

21.15 Florencja. Konc. symf.
2130 Bruksela franc. „Jaś flecista" — opera 

kom. Ganne‘a.

Za tydzień zbiórka 
na Pomoc Zimową

Za tydzień, od dnia 3 grudnia od. 
bywać się będzie zbiórka pieniężna n> 
rzecz Zimowej Pomocy Bezrobotnym 
Przysporzy ona funduszów na rzec* 
ofiar bezrobocia i głodu, da pracę bez* 
robotnym, dostarczy ich dzieciom 
chleba i mleka. Czynny udział w tej 
zbiórce jest czynem obywatelskim. 
Miejski Obywatelski Komitet Zimo* 
wej Pomocy Bezrobotnym przy ul- 
Piłsudskiego lla , uprasza przedstawi* 
cieli władz j stowarzyszeń o zgłaszanie 
się do czynnego udziału w zbiórce na 
ulicach i w lokalach.

O FIA R Y N A  POMOC Z IM O W Ą
Na rzecz Miejskiego Obyw. Komitetu 

Zimowej Pomocy Bezrobotnym wpłacili: 
Komenda V I. Zw . Strzel. 3.85 zł., Stów, 
„A ch i Ezer" Bratnie Wsparcie 20 zł., Biuro 
Koncertowe M . Tuerka część dochodu z 
koncertu Raula Koczalskiego 6521 zł., p 
Dom inik Gregorowicz 2925 zł., p. Gustaw 
Lettner 5 zł., dr Salomon Reiss 100 zł., 
W łodzim ierz Barth 7.50 zł., firma Bernfeld 
100 zł., p. Antonina Marciniszym 50 zł.

Zdrowie ubezpieczonych 
w cyfrach

W e d łu g  d a n y c h  s ta tys tyczn ych  
U b e z p ie c z a ln i S p o łe czne j w e  Lw o »  
w ie , m ie s iąc  p a ź d z ie rn ik  w y k a z u je  
w ś ró d  u b e zp ie czo n ych  pe w n e  w z m o 
żen ie zach o ro w a ln o śc i.

T a k k o lw ie k  b o w ie m  w  po ró w n a * 
n iu  z w rze śn ie m  n ie  u le g a  zm ian ie  
i lo ś ć  p o ra d  a m b u la to ry jn y c h , w y n o *  
sząca 86 ty s ię c y , ro ś n ie  o  k ilk a s e t 
l ic z b a  w iz y t  d o m o w y c h  (6 .7 28 ) o raz 
o  t r z y  ty s ią ce  lic z b a  w y d a n y c h  le* 
k ó w  i ś ro d k ó w  o p a tru n ko w ych  w ła* 
snych , k tó ra  p rze k ra cza  106 ty s ię cy .

Z  da lszych  św iad czeń  p o d a je  się, 
że le ka rze  i  pe rso n e l le k a rs k i p o m oc  
n ic z y  u d z ie l i l i  w  p a ź d z ie rn ik u  17.112 
z a b ie g ó w  (z a s trz y k i, o d m y , p u n k c ie , 
m asaże, b a ń k i,  p i ja w k i  t p . ) ,  W  zak ła  
da ch  w ła s n y c h  i  o b c y c h  u d z ie lo n o  
6 .625 z a b ie g ó w  f iz y k a ln y c h  (nagrze* 
w a n ia  d ia te rm ią , so llu x e m , naśw ie* 
t la n ia  la m p a  k w a rc o w a  itp .T . W  Z a 
k ła d z ie  R o e n tg e n o lo g ic z n y m  w y k o *  
n a n o  3.548 p rze św ie tle ń , zd ję ć  i  na* 
św ie tla ń  i tp .  Z a k ła d  A n a lity c z n o * le *  
k a rs k i p rz e p ro w a d z ił 8.911 analiz. 
D e n ty ś c i u d z ie l i l i  4 .775 p o ra d  i  w y *  
k o n a l i  117 p ro te z  zęb n ych . W  s rp i*  
ta lu  U b e z p ie c z a ln i i  san a to ria ch  p ree  
b y w a ło  1.413 c h o ry c h  p rze z  12.770 
d n i leczenia . W y d a n o  w re szc ie  7 2 l 
p rz e k a z ó w  d o  o b c y c h  za k ła d ó w , lecz
n iczych .

P o łączo ne  z  ty m i św iad czen ia m i 
k o s z ty  w y n io s ły  w  m ie s ią cu  paź* 
d z ie rn ik u  rb .  k w o tę  3 l 5  ty s .  z ł.

G IM N A Z J A L IS T K A  W Y D A L I Ł A  
S IĘ  Z  D O M U

(a) Z  domu rodziców przy ul. Pia* 
skowej 14, wydaliła się przed trzem? 
dniami w  nieznanym kierunku 16*let* 
nia Ewa Kostkiewiczówna, uczenica 
III ki. gimnazjalnej. Ostatnio widzia* 
ną była na dworcu kolejowym.

WYPADEK ULICZNY
(a) Inż. Jan Nowak (ul. Sykstuska 

40) potrącił wczoraj samochodem na 
ul. Rutowskiego przechodzącego przez 
jezdnię 60*letniego Władysława Skul* 
skiego, rzeczoznawcę sądowego (ul. 
Łyczakowska 37), który upadł na bruk 
i doznał potłuczenia głowy i boku. 
Inż. Nowak przewiózł go do szpitala 
powszechnego. Samochód zagarażo* 
wano.

W IELKA AW ANTURA 
W  SZYNKU

(a )  W id o w n ią  ro z g ło ś n e j awan* 
t u r y  b y ł  w c z o ra j s z y n k  N .  P itu ły  
p r z y  u l.  N a  B a jk a c h  9 , gd z ie  ro b o t*  
n ic y  Jan N ie w o la ń s k i,  W ła d y s ła w  
H o r a k ,  Tan Szerem eta, S ta n is ła w  i 
B ro n is ła w  D ż u m a la  p o  o b f i te j  liba* 
c j i  a lk o h o lo w e j d a l i  u p u s t sw ym  
p o d p c h o c o n y m  te m p eram e n to m .
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Z  K a d y n in a

O dznaczenie w yb itn eg o  sp o łeczn ika
W śród wielu obywateli odznaczo, 

nych w  naszym mieście, na szczegół* 
ne wyróżnienie zasługuje niewątpliwie 
kierownik miejscowego sądu grodz* 
kiego p. Stanisław W arywoda, który 
'ostatnio za pełną poświęcenia prac? 
na niwie społecznej odznaczony zo
stał Złotym Krzyżem Zasługi, Wieść 
o  zaszczytnym odznaczeniu znanego 
ii cenionego działacza społecznego, ca* 
Je społeceństwo przyjęło z wielką ra* 
dością.

P. radca W arywoda w  ciągu kilku* i 
letniego pobytu w  Radymnie nie o* 
graniczył się wyłącznie do ciężkiej i 
odpowiedzialnej pracy zawodowej, 
lecz w każdej niemal organizacji, dzia* 
łającej na terenie miasta, brał czynny 
udział. Specjalnie wielkie zasługi po* 
łożył w  L. M. i K., w której przez sze* 
reg lat był prezesem. Organizacja ta 
pod sprężystym i fachowym kierowni 
ctwem p. W arywody w przeciągu bar 
dzo krótkiego czasu stała się na tere

nie naszego miasta jedną z najlepiej 
pracujących.

Obecnie ten cichy i nie lubiący re* 
klamy działacz otrzymał za swą wy* 
trwałą i owocną pracę zaszczytne od* 
znaczenie, które będzie niewątpliwie 
bodźcem do dalszych wysiłków na 
polu społecznym.

Jak  się dowiadujemy, kierownik 
sądu p. Stanisław W arywoda został 
przeniesiony do Tarnopola. W  czasie 
swego pobytu w  Radymnie dał się po 
znać jako człowiek prawy i szlachetny 
a dzięki osobistym walorom charakte 
ru, zjednał sobie mir i szacunek wśród 
całego niemal społeczeństwa.

Dlatego też odchodzącemu na inne 
stanowisko, p. -radcy Warywodzie to* 
warzyszy ogólny żal oraz szczere ży* 
czenia dalszych wspaniałych rezulta* 
tów swej naprawdę intenzywnej pracy 
tak  w zawodzie, ja k  i na polu społe* 
cznym. (Bru. Paw.)

Łubieńska cierpi na przytępiony słuch 
więc nie wszystko jest dla niej zrozu* 
miale. Tak więc wyrok i jego motywy 
dały pełną satysfakcje i obrażonemu 
p. Albinowi i oskarżonej staruszce. 
Rozprawę prowadził s. o. Matyja, 
bronił adw. dr. Grossfeld, oskarży* 
cielą pryw. zastępował dr. Tannen- 
baum. (H . N.)

Z  S a m b o ra
ZJAZD ZPOK W SAMBORZE. 

W  sali Sokoła odbył się ostatnio 
Zjazd Związku Pracy Obywatelskiej 
Kobiet z terenu pow. Samborskiego, 
z okazji 10*lecia istnienia tej organiza* 
cji. Na zjazd przybyli, star. pow. dr 
Kaszubski, burmistrz p. W ajda i p.

Żygulska, delegatka ze Lwowa. Po Czej 
ści wokalnej, przedstawiającej przebieg 
walk o niepodległość Polski, przewód* 
nicząca Koła Samborskiego dr Gloato, 
wa, złożyła sprawozdanie z działalno* 
ści organizacji.

Stwierdzić należy, że ZPOK zakre* 
ślił sobie szeroki plan pracy, i  prócz 
spraw kobiecych, opieki nad matką i 
dzieckiem, prowadzi również dział go* 
spodarczy, organizując kursy dla go, 
spodyń. Obecnie oddział Samborski 
ZPOK przystąpił do zorganizowania 
spółdzielni tkackiej, która wyrabiać bę 
dzie płótno z lnu i konopi, a po ugrun* 
towaniu hodowli jedwabnika, tkaniny 
jedwabne.

(  O G Ł O S Z E N I A

Z J a r o s ła w ia

N o w a  p laców ka szk o le n ia  ku p ieck ieg o
Szkolenie młodzieży dla Centralnego Okręgu Przemysłowego

S p r z e d a ż  |
.W tej rubryce zamieszczamy 
ogłoszenia po 5 gr. za słowo 
kupieckie i  handlowe po 10 

groszy.

M ie sz k a n ia
W tej rubryce zamieszczamy 
wszelkie ogłoszenia miesz, 
kaniowe przy 3 razach do 10 

słów. 2 razy bezpłatnie.

( K u p n o

W rubryce tej zamieszczamy 
ogłoszenia po 5 gr. za słowo 
kupieckie i handlowe po 10

Jarosławskie Towarzystwo Szkoły 
Handlowej prowadzi w Leżajsku od 
września b. r. Szkołę Przysposobienia 
Kupieckiego I. stopnia, która przywę* 
drowała tu  z Grodziska Dolnego, ja* 
ko pierwsza szkoła handlowa na wsi.

Uroczyste - otwarcie tej szkoły było 
połączone z poświęceniem budynku 
szkolnego. N a otwarciu byli obecni 
przedstawiciele władz szkolnych, sfer 
gospodarczych i kupieckich, delegacje 
innych szkół i młodzież tejże szkoły. 
Szkołę tę zorganizował p. Józef Kapu 
ściński, dyrektor Gimnazjum Kupiec* 
kiego w Jarosławiu, wespół z burmi* 
strzem m. Leżajska p. Tadeuszem Ni* 
zińskim. Kierowniczką szkoły jest p. 
Janina Olearkówna.

N a odcinku leżajskim szkoła ma za 
zadanie skierowanie do handlu tej 
części młodzieży, któraby nie mogła 
sobie pozwolić na długoletnie kształ* 

Z P r z e m y ś la

cenie się w szkole średniej i wyższej, 
tym więcej, że otwiera się przed nią 
w  Centralnym Okręgu Przemysłowym 
w dziedzinie kupiectwa i spółdzielczo 
ścj szerokie pole do działania. Szkoła 
ma odebrać okolicy część młodzieży 
rolniczej i rzemieślniczej i skierować 
ją do zawodu kupieckiego.

Szkoła obejmuje swym zasięgiem 
miasto Leżajsk, oraz okoliczne osady: 
Wierzawice, Giedlarową, Jelnę, Kury* 
łówkę, Żołynię, Gwizdów, Stare Mia
sto — z liczbą łącznie 20.000 mieszkań 
ców.

D o szkoły uczęszcza 50 młodzieży, 
w  tym  24 chłopców i 26 dziewcząt. 
Rodzice uczniów trudnią się w 65% 
rolnictwem, 32 proc, rzemiosłem, a za 
ledwie w 3 proc, handlem. Z  tego wi* 
dać, jak ta szkoła w Leżajsku była po* 
trzebna dla obsługi wzrastającego 
Okręgu Przemysłowego.

KRETONY
angielskie i krajowe różno, 
kolorowe 1.80. Freilicli, Syk- 
stuska 21. 3206

PIERNIKI
wyborowe, worki Mikołajowe, 
Krakowskiej Fabryki Antoni 
Rofhn już nadeszły. Sprze
daż: Plac Akademicki 3 ,1/p. 
Telefon 113-07.________3387

OWOCARNIA 
z towarem do sprzedania 
za 3.000 zl. Listy do Dz. 
P. „Tylko katolikom". 
_____________________10865

.OKAZYJNIE
do sprzedania salon fry* 
zjerski katolikowi. — Listy 
Adm. „Męski i damski".
__________  10866

FORTEPIAN
krótki, krzyżowy do sprze
dania. — Listy do Dz. P. 
,,Prawdziwa okazja". 10863

WILLĘ
czynszową, wkład 60.000, 
sprzedam. Listy Adm. „Nr. 
794".________________ 10708

Epilog sensacyjnego procesu
W  Gnojnicach pow. Jaworów wy* 

buchł przed kilku miesiącami pożar 
w zabudowaniach dworskich sędziwej 
hr. Łubieńskiej. Z  ramienia P. Z. U. 
W . przybył dla oszacowania szkody 
inspektor tej instytucji p .  Albin. W  
związku z dokonanym przez p. Albi* 
na oszacowaniem wytoczono mu do* 
chodzenia dyscyplinarne, jakoby p. 
Albin miał zbyt wysoko oszacować 
szkodę. W  toku dochodzeń przęsłu* 
chano także hr. Łubieńską, staruszka 
jednak zeznała, że p. A lbina nie wi* 
działa u siebie, a podpis na protokole 
pogorzelowym nie wydaje się jej au*

tentyczny. P. Albin uczuł się dotknię* 
ty, bo wynikało z tego, że on sfałszo
wał podpis, wniósł skargę. N a sku* 
tek skargi odbyła się w  sądzie grodz* 
kim w Krakowcu rozprawa, skazująca 
hr. Łubieńską na 2 miesiące aresztu z 
zawieszeniem na przeciąg dwu lat i 30 
zł. grzywny. O d wyroku tego odwo« 
łała się hr. Łubieńska do Sądu okrę* 
gowego w Przemyślu, W  wyniku roz 
prawy sąd uchylił wyrok i postanowił 
hr. Łubieńską uniewinnić. Sąd stanął 
bowiem na stanowisku, że w zezna* 
niach hr. Łubieńskiej nie można było 
znaleźć chęci obrażenia p. Albina. P.

BIOHOUT

K s i ą ż k i
WYPOŻYCZALNIĘ KSIĄŻEK 
rentowną w centrum odstą
pię za 2.000 zł. Listy „W zo
rowa”  Admin. 10882

CZTEROPOKOJOWE 
pełnokomfortowe mieszka
nie do wynajęcia, ulica 
Wiśnfowicckich osiem.

10868
PIĘKNYCH

5 pokoi, system korytarzo- 
wy. ciepłe. Kadecka 4, II. p. 

POSZUKUJĘ
pokoju solidnie umeblowa
nego, najchętniej z osobnym 
wejściem. — Zgłoszenia do 
Admin. Dziennika Polskiego 
„Solidnemu" 10881

POSZUKUJĘ
pokoju przy rodzinie kato
lickiej z utrzymaniem — 
w śródmieściu. Wiadomość 
do Admin. pod „Emeryt".

_____________ 10875
TRZYPOKOJOWE 

słoneczne, komfortowe, ul. 
Piaskowa jeden, od grud, 
nia. Dozorca wskaże. 10869

KULTURALNEGO" 
lokatora (pana) poszukuję. 
Pol^ój umeblowany lub 
nie, nowy dom, komfort, — 
Torosiewicza 21. Zgłoszenia: 
Rybacka 7/4,_________ 10879

TRZYPOKOJOWE 
pełnokomfortowe — dom 
nowy, tanio do wynajęcia. 
Zamkowa sześć A. 10867

PIĘĆ POKÓJI
kuchnia, komfort, do wyna
jęcia. Rutowskicgo 6, Ii. p. 
9—10,15—16. 10870

AKADEMICKA 22 
Piękne mieszkanie pięcio- 
pokojowe z kuchnią, system 
korytarzowy — po kom
pletnym odnowieniu zaraz 
do wynajęcia. 10871

DO WYNAJĘCIA 
mieszkania 2,pokojowe, — 
3»pokojowe, komfort, oraz 
garsoniery od zaraz, ul. 
Sierpowa trzy — boczna 
Zielonej. 10872

KUPIĘ
willę nadającą się na pen, 
sjonat w Zakopanem. Listy 
z fotografią i  ceną do Adm 
„Płacę gotówką". 10864

Posad poszukują
Ogłoszenia w tej rubryce za*1 
mieszczamy^ po 3 grosze za

SPOŁECZNE BIURO 
POŚREDNICTWA PRACY 
Związku Pracy Obywatel, 
skiej Kobiet, ul. Chorąż; 
czyzny 15 poleca wycho* 
wawczynie, bony, pielęg, 
niarki, pomocnice domowe, 
kucharki, gospodynie, skle
p o w e . ___________ 10873

K U C H A R K A  
w średnim wieku, świetnie 
gotuje, szuka pracy do ma* 
lej rodziny. — Długoletnie 
świadectwa. Listy do Adm. 
Dz. P. — „Może być do 
wszystkiego". 10840

R ó ż n e
UBRANIOZMIAN 

zamienia starą garderobę 
męską BEZ DOPŁATY na 
bielskie materiały ubraniowe. 
Telefon 270-25 10878

S T A R Ą  GARDEROBĘ 
męską zamieniamy na naj
modniejsze materiały biel- 
skie. Telefon 114-58. 17087

PRZYJMUJĘ
do naprawy zegary anty, 
czne, budziki i  precyzyjne 
zegarki pod gwarancją po 
nader niskich cenach. — 
Mehler, Kochanowskiego 6.

10842
s. o. s.

Czystość zbankrutuje, — 
Lwów nie urguje. — Sufity, 
posadzki zaniedbuje. — 
Dzwoń 259,17. 616

C B N N I R  O G Ł O S Z E Ń
O g ło ssen la  w  te k śc ie , Nb pierwsze, U ronię zl. C‘90 W tekście od 2—5 sti. zl. 0*70. W tekście od 6-tej do końca działu redakcyjnego zł, O5G, Cala pierwsza strona zL 1.100 
Cała strona od 2—5 zł. 1.100. Cała strona od 6-tej zł. 650. — O głoszen ia  Za tekstem.* Ogłoszenia zwyczajne zł. 0*18. Cała strona zł. 450. Ogłoszenia wśród drobnych zł. 0*18. 
N ek ro log i: zl 0*50 za mm. jednoszpełt, — O g ło sze n ia  d ro b n e * Ogłoszenie drobru, za wyraz zł. 0*05. handlowe po zł. 0*10 dla poszukujących pracy zł.0*03j matrym. zt. OT5 
Podstawą obliczenia jest 1 mm. w jednym łam ie; strona w tekście ma 4 łamy, za tekstem 6 łamów. — K om unikaty  n o ta tk i, w zm ianki k ron ik arsk ie , artykuły  

o t r e ś c i h a n d lo w e j,  o s o b is te  zł 1*50 za mm. (strona 4-ro łamowa). — Ogłoszenia tabelaryczny i fantazyjne o 50% drożej.

R e d a k to r  naczelny  i  k ie ro w n ik  d z ia łu  po lity czn eg o  S t. S ta rzew sk i; r e d a k to r  dz ia łu  k o b ieceg o  —  M . O rz e c h o w sk a ; k ie ro w n ik  d z ia łu  spraw ozdaw * 
czego  — J .  B a jo rek ; re d a k to r  k r o n ik i  p o licy n e j —  A . M e d y ń sk i;  k ie ro w n ik  K ro n ik i 'M a ło p o lsk i— B . P a w lik ;  re d a k to r  dz ia łu  sp o rto w e g o  —  M .

K o b ia k ; te le fo n y  w ła sn e  — K I. H r a b y k .

ADRES R ED A K C JI i ADM INISTRACJI „D ZIENNIKA PO L SK IE G O ": Lwów, ul. Z im orow icza 15. T ele fony : se k re ta ria t i spraw o
zdaw cy 114-98, 262-42. — A dm in istrac ja  274-44. — K A N T O R  OGŁOSZEŃ i PREN U M ERA T ul. ZIM O RO W IC ZA  15, te lefon  240-42. 

K onto P. K. O. 506.250

M ało p o lsk ie  W y d a w n ic tw o  yye L w ow ie , Sp . o . o . D ru k a rn ia  S pó łk i W v d a w n ic z e i „ S ło w a  P o lsk ie g o " . L w ów , u h  Z im o ro w icza  15.


